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Prenumerat®
W Warszawie: rnczniers. 6 

Włroeznie rs. 3. kwartalnie rs. 1 
••p. 50, miesięcznie kop. 50.

podatek na koszta administra- 
*yine wydania porannego miesię- 

kop. 10.
Za dwukrotne odnoszenie do do* 

dopłata prócz powyższego do-
«atkn miesięcznie kop. 10.
_t^ła prowincji i w Cesar­
stwie i jednorazową przesyłkę 
Tocznie rs. 9, półrocznie rs. 1 
•*p. 50, kwartalnie rs. 2 kop. 2i

Za granicą: miesięcznie rs. 1 
Turner pojedyńczy wydania po*

*nnego k. 3, wieczornego k. 5.

ktatu i niezwłocznie po uchwaleniu tejże zostanie 
rozwiązaną.

Przy tej sposobności rząd chciał wypróbować na­

Ogłoszenia:
Reklamy: za jeden wiersz 

pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Nekrologia: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je­
den wiersz petitowy pierwszy raz 
10 k., każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jeden wy­
raz pierwszy raz 2 kop., każdy 
nastepnv raz l'/3 kop.

Przewodnik adresowy; za 
1 wiersz rocznie rs. 30. Ogłosze­
nia do „Przewodnika" przyjmuje 
wyłącznie Biuro Ogłoszeń Rajeh- 
mana i Frendlera, ulica Senator­
ska nr 18.

Rękopisów nadsyłanych do redakcji nie zwraca się.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godz. 8—ej rano do -6j 

wieczorem, w niedziele i święta od godz 10-ej rano do 1-ej w południe.

— Jutro, jako w wigilję uroczystości św. Ludwi­
ka, króla francuskiego, odbędą się pierwsze nieszpo- 
r.v nabożeństwa odpustowego w kościółku instytu­
towym św. Kazimierza na Tamce.

Św. Ludwik, syn Ludwika VHIgo, objąwszy rzą­
dy w 20-m roku życia, odznaczał się jako monarcha 
foznmny, pobożny i mężny. Zakładał wiele klasz­
torów i domów schronienia dla ubogich. Stawał 
Ra czele dwóch wypraw krzyżowych do ziemi świę­
tej. Zmarł r. 1270-go, w 56 roku życia.

Przegląd polityczny.
Organ postępowców pruskich, Vossische Złg, rzu­

ciła w obieg pogłoskę, jakoby Kurja rzymska, wi 
dząc jałowe skutki dotychczasowych rokowań z Ber­
linem na drodze formalnie dyplomatycznej, to jest 
za pośrednictwem posła pruskiego przy Watykanie, 
powzięła zamiar wysłać do księcia Bismarka nad­
zwyczajnego a poufnego legata w osobie jednego 
z kardynałów austrjackich. Równocześnie Moniteur 
de, Rome zaręcza, iż kardynał Hovard przybył do 
Kissingen wyłącznie w celu poratowania zdrowia, 
nie zaś w jakiejkolwiek misji dyplomatycznej. Kan­
clerza nie zna on osobiście; poznał tylko w Londy­
nie svna kanclerskiego.

Okazuje się przeto prawdą umieszczone w Nord- 
deutsche Allgemeine Ztg przed tygodniem zaprzecze­
nie pogłosce, jakoby kanclerz widział się z kardy­
nałem lub go ijgaszczał obiadem. Mieliśmy do czy­
nienia z plotką dziennikarską; tyle- jednak kryła 
ona w sobie prawdopodobieństwa, że w oczach całej 
Europy kardynał Hovard odrazo nabrał charakteru 
pośrednika, jakim oył niegdyś w temże samem Kis­
singen msgr Masella.

lymczasom, ponieważ nulla dies sine tinea, wy­
buchł dość gorący spór pomiędzy rządem a Kurją 
rzymską z powodu, iż ta ostatnia bez wiedzy i przy­
zwolenia pruskiego ministra wyznań zamianowała 
w osobie jeneralnego wikariusza cieszyńskiego, ks. 
Franciszka Śniegonia, biskupa-sufragana dla au­
striackiej części djecezji wrocławskiej. Norddeutsche 
Allgemeine Ztng nazywa to złamaniem bulli papie­
skiej de salute animarum z roku 1821; dzienniki pro­
testanckie powtarzają chórem jej rozumowania, przy­
znając słusznose rządowi. Germania natomiast i 
Kurjer poznański, a za temi dwoma nąjwybitnięj- 
szemi organami katolickiemi w Prusiech inne, dowo­
dzą z osnowy bulli, jako też z ogólnych postano­

wień prawa kanonicznego, że Stolica Apostolska 
miała ku temu prawo, że bulla z roku 1821 nie wie 
nic o tern, aby Watykanowi nie wolno było dla au- 
strjackięj części djecezji wrocławskiej ustanowić 
z własnej inicjatywy osobnego sufragana bez uzy­
skania exequatur rządu pruskiego, że nareszcie rząd 
pruski nie dopełnił najważniejszych postanowień 
rzeczonej bulli, nie wypłaca dotacyj itp., a wiec nie 
ma prawa do zbyt ścisłego liczenia się z literą bulli, 
temhardziej, gdy ta litera inaczej opiewa.

Nie wchodzimy w rdzeń spornej kwcstji, gdyż nie 
mamy kwalifikacyj do roztrząsania pytań kanoni­
cznych i buli papieskich starej daty; zwróciliśmy 
tylko uwagę na spór, stanowiący rys charaktery­
styczny „ducha czasu” w Prusiech, „ożywionych 
najszczerszem pragnieniem pokoju religijnego”.

P. Piroczanac, prezes gabinetu serbskiego, który, 
objąwszy przed trzema laty ster rządów w księstwie 
a późniejszem królestwie, nawę młodego państwa 
puścił na prądy austriackie, doznał świeżo wielkie­
go zaszczytu ze strony cesarza Wilhelma. Otrzymał 
on wielką wstęgę pruskiego orderu orła czerwone­
go, który nie zwykł był dotąd zagnieżdżać się na 
piersiach dygnitarzy słowiańskich półwyspu bał­
kańskiego. Fakt ten zeszedł się w dacie z chwilą 
przybycia króla Milana do Wiednia i zamierzonej 
podróży tegoż do Homburga. I to więc także signum I 
temporis... . i

Długo namyślał się rząd serbski, czy pierwej j 
zwołać skupczynę, t. j. konstytuantę, celem uchwa- • 
lenia reformy serbskich ustaw konstytucyjnych, ! 
przyrzeczonej przez gabinet p. Piroczanaca w chwili 
obejmowania spuścizny po p. Risticzu, czy też zwy­
czajną małą skupczynę, któraby uchwaliła ratyfika­
cję umowy o budowę kolei serbskich, ułożonej r. b. 
przez znaną conference a quatre w Wiedniu, która 
z dniem 1 ym października powinna otrzymać moc 
obowiązującą. Ostatecznie rząd postanowi! nie pójść 
żadną z obu dróg: skupczyny wielkiej bał się, peł­
nomocnictwa zwyczajnej skupczyny upłynęły już, 
nie można więc było zwoływać jej raz jeszcze na 
sesję nadzwyczajną. Można było tylko rozpisać już 
teraz wybory do nowej zwyczajnej skupczyny. Pan 
Piroczanac obawiał się wszakże, aby ta nowa skup- 
Czyna po zatwierdzeniu kolejowego traktatu z Austr ją, 
Turcją i Bulgarją nie wzięła się odrazu do innych 
reform, niepożądanych dla rządu, a leżących w za 
kresie jej kompetencji. Rozpisano przeto wybory 
do nadzwyczajnej, jednorazowo zbierającej się skup­
czyny, która zajmie się wyłącznie ratyfikacją tra­

ród, zmierzyć siły opozycji i według tego rozstrzy-’ 
gnąć się potem za zwołaniem konstytuanty lub od­
wleczeniem reformy konstytucji do chwiJi, gdy rząd' 
będzie czuł się pewniejszym usposobienia ludności? 
To pewna bowiem, że większość narodu serbskiego 
nie oswofila sio dotąd z austrofilską polityką dzisiej-: 
szego gabinetu. Wiele jest prawdy w dowcipie Neue, 
fr. Presse, że, gdyby król Milan w Belgradzie pra­
gnął ujrzeć oblicze prawdziwego i szczerego przyja­
ciela Austrji, musiałby — spojrzeć w zwierciadło../ 
Jest w tern przesada już choćby dlatego, że oprócz' 
króla cały gabinet dzisiejszy jest „prawdziwym L 
szczerym przyjacielem Austrji”, a pp. Garaszanin; 
i Piroczanac zapewniają na prawo i lewo, że wię­
kszość narodu mają po swojej stronie. Bliska przy­
szłość pokaże..

Politische Correspondent donosi, że po powrocie 
księcia Mikołaja czarnogórskiego z Konstantynopo­
la nastąpi bardzo rychło zjazd tegoż z księciem Ale-; 
ksandrem bułgarskim. Zapewne obydwaj sprzy­
mierzeni książęta zecheą wykreślić sobie dalszy tor 
postępowania, jaki okaże się praktycznym po wy-! 
mianie „serdecznych” wynurzeń pomiędzy księciem 
Czarnych gór i padyszachem.

Br. Z,

W sjrawle usta',?; emerytalaBj.
Jeżeli ustawy państwowe w pewnych okresach 

czasu ulegać muszą przejrzeniu i dopełnieniu, tem- 
bardzicj przepisy i statuty instytucyj, prywatnych 
winny być również uzupełniane zmianami, jakie 
zyskane doświadczenie za konieczne wskazuje.

Tymczasem w naszych instytucjach, jakkolwiek 
na samorządzie opartych, czy to skutkiem zajęć o- 
bowiązkowycb, czy opieszałości osób u steru ich 
postawionych, rzecz ta, choć zarówno wszystkich 
zbliska dotycząca, w naganną podawana jest od­
wlokę.

Jako dowód, przytoczymy ustawę kasy emerytal­
nej kolei warszawsko-wiedeńskiej i warszawsko- 
bydgoskiej.

Upłynęło już 25 lat od czasu wprowadzenia w ży­
cie tej instytucji, wszelako obowiązujące przepisy, 
pomimo uznanej w wielu razach niedokładności, do­
tąd w głównej swojej osnowie obowiązują.

NOWĄ KOLEJĄ
ZIWANGRODU (DĘBLINA) DO BADOMIA.
Krzysztof Kolumb odkrył Amerykę, a Vasco di 

Gama drogę do Indyj wschodnich, — dlaczegóżby 
więc podpisanemu nie dano zwiedzić choć jednego 
dystansu nowobudującej się drogi dęblińskiej?

Takie pytanie zadałem sobie pewnego popołudnia, 
a już w parę godzin potem, zbrojny w ołówek i pa­
pier, niemniej w certyfikat sz. redakcji, trzęsłem 
się w wagonie kolei nadwiślańskiej na drodze ku 
Iwangrodowi (Dęblinowi).

Była noc (mówiąc stylem powieściowym) czarna, 
jak sumienie warszawskiego krytyka, kiedy opuści­
łem poduszki wagonu, aby przesiąść się na bryczkę, 
która miała mnie dowieść do przedmieścia fortecy.

Po kilkugodzinnym spoczynku u któregoś z miesz­
czan, o piątej rano rozpocząłem rekonesans z Dę­
blina, a po piątej wieczorem byłem w Radomiu.

Dwanaście godzin, odgradzające od siebie dwie 
te chwile, zajęła wyprawa po złote runo najśwież­
szych informacyj—ku pożytkowi łaskawych czytel­
ników przedsięwzięta.

Poniżej sprawozdanie z ekspedycji, nic zresztą 
nie przedstawiające sensacyjnego, ponieważ, pomi­
mo najlepszych chęci, ani pod Garbatką, ani na 
Jedłni ludożerców nie spotkałem, a z dzikich be- 
ytyj aaprezeot®*** ■* aię tylko pies owczarski,

który miał szczerą ochotę połknąć żywcem waszego 
sługę.

To mu się jednak nie udało*
*

Przedewszystkiem słówko przypomnienia.
Droga żelazna iwangrodzko-dąbrowska, której 

studja rządowe rozpoczęte zostały jeszcze w roku 
1873 im, ma dążyć przez Radom, Bzin, Kielce, Ję­
drzejów i Wolbrom do Dęblina; kierunek linji jest 
z północo-wschodu na południo-zachód. Linję tę na 
krzyż przecinać będzie druga, dążąca w kierunku 
z północo-zachodu na południo-wschód z Koluszek 
przez Opoczno i Bzin do Bodzechowa. Bzin stano­
wić ma punkt przecięcia dwóch torów.

Główna linja, dążąca z Iwangrodu (Dęblina) do Dą­
browy, liczy 271 wiorst długości i jest podzieloną na 
ośm dystansów, na każdym z których roboty prowa­
dzą się oddzielnie. Oddziały owe są następujące: z I- 
wangrodu do Bąkowca—wiorst 15, z Bąkowca do 
Radomia — w. 37, z Radomia do Bzina — w. 39, 
z Bzina do Kielc—w. 41, z Kielc do Jędrzejowa i 
z Jędrzejowa do Gniewęcina dwa dystanse, liczące 
razem 59 wiorst, wreszcie dwa oddziały z Gniewę­
cina do Wolbroma i z Wolbroma do Dąbrowy—80 
wiorst. ,

Linja koluszkowsko-bodzechowska liczy 
stanse, a mianowicie: z Koluszek do oPoc^npzina 
49, z Opoczna do Bzina—w. 57, "xtlmlSl wiorst 
do Bodzechowa—w. 45 i posiada o0o 
długości. dęblińska liczy 421 wiorst, bę-

Razem cala drogą l'2yCb dróg żelaznych, 
dzie więc jedną z dłuższy

*
Część nowej kolei, Iwangród—Radom, stanowią 

dwa dystanse, jeden do Bąkowca, drugi do Radomia.
Różnią się one od siebie, iż tak powiemy, forma-: 

cją. Pierwszy, położony na nizinie Wisły, jest bar­
dziej malowniczy, ale też przedstawia stosunkowo 
znaczne trudności techniczne i wymaga większej 
pracy. Na oddziale bąkowieckim dominują wysokie 
nasypy, konieczne dla wyrównania poziomu, na’ 
drugim zaś szyny idą przeważnie równo z powierzch­
nią, rzadko w niewielkiem zagłębieniu lub na nie­
wysokim nasypie.

Wskutek tego i roboty na dwóch dystansach są 
różnie posunięte. Na radomskim szyny leżą na stałe 
i tylko gdzieniegdzie wpobliżu mostów 8Postrze5*’ 
my tymczasowe linje objazdowe, przeciwnie n y 
stansie bąkowieckim tor, szczegó,n'®J . gję d0-
czasowy i oczekuje przełożenia na budujące ę 
piero nasypy. . dystansie są prowadzone

Roboty na pierwszymJa VnkoWiCza, zamieszkałe- 
pod kierunkiem .,"Z/D£'bj)ńic), przy pomocy inź. pp. 
go w Iwangrodzie . K}osowskiego, na drugim 
Remanowa^J-i . p Kawa> przy udziale inż. pp. 
Icicru.J® . *
^"’rz^dsielń-oreąTobót od Iwangrodu (Dęblina) do Ra­
domia jest p. Frumkin z Grodna. Most na Wiśle buduje 
Towarzystwo przemysłowe „Lilpop, Ran i Loewen 
stein”, a kierownikiem robót jest tutaj znanv sim* 
cjalistą inż Dubcltowicz b. dyrektor' tramwajów

Podkłady do szyn wyrob.ono przeważnie zE’ 
| scowego materjału, odznaczą sie też one wie om ‘



- 10 <.
Przed kilkoma laty Jeden z sekretarzy zarządu 

kasy przedstawił wprawdzie nowy projekt ustawy, 
lecz projekt ten, jako na egoistycznych jego twórcy 
oparty widokach i krępujący działalność dotychcza­
sowego samorządu, uznania nie znalazł.

Następnie zarząd na posiedzeniach swoich, powo­
dując się koniecznością, zaprowadził niektóre w u- 
stawie reformy. I tak: W roku 1877, z uwagi na fi­
nansowy stan kasy, podniósł składkę z 4 na 6 proc. 
Uchylono także paragraf, mocą którego indy widua 
wchodzące na etat kolei po 40-tu latach życia po­
zbawione były prawa korzystania z prerogatyw e- 
merytalnych. Dalej dozwolono wnosić składki od 
plac djetalnyćh przed wejściem na posadę etatową 
pobieranych.

Lecz i w tych wszystkich postanowieniach, zmie­
niające się co trzy lata zarządy składały tylko do­
wody cbwtejności i niedostatecznej wytrawności 
zdania. Jc.koż po pewnym przeciągu czasu poczy­
niono zmiany. Cofnięto znów możność zapisywania 
w poczet stowarzyszonych osób po 40-tu latach wie­
ku i dziś indywidua tej kategorji jedne są uprzy­
wilejowane, drugie pozbawione prawa korzystania 
z dobrodziejstwa zapewnienia sobie przyszłości.

Co się tycze djetarjuszy, zarząd zmienił swoje 
dawniejsze postanowienie w sposób zbyt fiskalny i 
niejako naaronję zakrawający;, postanowiono bo­
wiem, że każdy pragnący wnieść składkę od pobie­
ranych niegdyś djet, obowiązany jest wnieść ją 
z procentem składanym w stosunku ostatnio pobie­
lanej płacy etatowej. I cóż się ztąd wyrodziło? 
Oto, jako przykład, dość przytoczyć, iż urzędnik, 
który przed 2k-ma laty pobierał tytułem djet rs. 300, 
a dziś zajmuje posadę etatową z pensją rs. 1,200, 
musiałby wnieść do kasy zjednoczenia przeszło 1000 
rs. Tak fiskalne postanowienie, skutkiem, o ile 
nam wiadomo, słusznie wywołanych protestów, ko­
niecznej musi idedz reformie.

Takie więc i tym podobne na posiedzeniach za­
rządów zapadające i znów uchylane decyzje wywo­
łały nareszcie konieczność przejrzenia dotychczaso­
wej i nakreślenia nowej ustawy. W tym celu blizko 
przed rokiem wyznaczony został komitet. Ten je­
dnakże, jak nas zapewniano, dotąd ani jednego 
w tej sprawie nie odbył posiedzenia.

Ponieważ obecnie zarządzone zostały wybory 
członków do nowego zarządu i wielkiej rady, na 
nich więc ciążyć winien obowiązek dania bodźca 
wspomnionemu komitetowi, iżby, podjąwszy tak 
ważny dla stowarzyszenia mandat, nie podając go 
na dalszą zwłokę, odpowiednio wywiązał się z po­
łożonego w nim zaufania.

Antoni Stanisławski

t
jak grom niespodziewanie uderzyła nas wia­
domość o zgonie szlachetnego tłumacza Dantego.

Jeszcze przed kilkoma tygodniami widzieli­
śmy go wśród nas, ruchliwego, mownego, pełnego 
czerstwości, zapału, miłości dla wszystkiego co szla­
chetne w życiu, w piśmiennictwie, w sztuce...

I oto już go niema, i nawet garści ziemi nie będzie- 
dziemy mogli rzucić na jego mogiłę!

Stanisławski był spracowany, ale nie był bynaj- 

zaletami, glina potrzebna do nasypów wybierana 
jest obok, piasek wreszcie dostarczają t. z. „karje- 
ry”, to jest specjalne kopalnie pod Bąkowcem, na 
gruncie zakupionym przez kolej, dokąd dochodzą 
nawet czasowe szyny.

Relsy pochodzą z warszawskiej fabryki stali, a 
cegłę potrzebną do zabudowań wyrabia parę cegiel­
ni, urządzonych przez p. Frumkina, z których jedna 
pod Klasztorną Wolą, ogromna, jak prawdziwa 
twierdza, zbudowana podług najnowszych wyma­
gań, pono dostarczać ma także materjału do kon­
strukcji fortów po lewej stronie Wisły.

*
Od Radomia aż po brzeg Wisły kursują na ułożo­

nych dotąd szynach dwie lokomotywy, po jednej na 
każdym dystansie; nadto na oddziale trzecim (Ra- 
dom-Bzin), gdzie ułożono już kilkanaście wiorst rcl- 
sów, chodzi trzeci parowóz.

Oprócz kursów służbowych na swoim dystansie, 
parowozy przebiegają codzień drogę do Radomia, co 
jest konieczne dla potrzeb budowy.

Wreszcie nieopodal Wisły pod wsią Zajezierze 
znajduje się rodzaj depQt, gdzie jeszcze pięć lokomo­
tyw oczekuje wprowadzenia w ruch na innych dy­
stansach — w miarę posuwania się robót. Pocho­
dzą one, jak widać z napisów, z rosyjskiego Towa­
rzystwa zakładów przemysłowych i górniczych.

Nadmienić trzeba, iż telegraf na całej linji jest u- 
końezony.

■X-
Między Iwangrodem (Dęblinem) a Radomiem sta- 

ng, dwie stacje-. Garbatka i Jedlnia. 

mniej stary 1 złamany. Urodził się on w r. 1817-m 
na Ukrainie południowej, w okolicach Zwinogródki. 
Nauki uniwersyteckie rozpoczął w Kijowie, lecz 
wybity z obranej kolei przez przygody, kończyć je 
musiał w Kazaniu. Następnie obrawszy zawód pro­
fesorski, a za przedmiot wykładów pra wo, wykładał 
je przez lat kilkadziesiąt "w Charkowie. Od roku 
18ó7-go był profesorem zwyczajnym, a następnie i 
rektorem tamecznego uniwersytetu. Wreszcie po 
wysłużeniu emerytury pośpieszył do Warszawy i 
tutaj stale przed kilkoma laty zamieszkał.

Pomimo lat kilkudziesięciu spędzonych w stro­
nach dalekich, każdego odrazu uderzała w Stani­
sławskim niepokalana poprawność polszczyzny i 
szczerze polska wymowa. Pochodziło to ztąd, iż 
dom jego w Charkowie był ogniskiem całego życia 
polskiego w tern mieście, a gospodarz tego domu, 
wykładający po rosyjsku, zmuszony na salonach po­
sługiwać się francuzczyzną, -zawsze myślał tylko po 
polsku... Świadectwo tego co mówimy pozostało po 
nim w wielu artykułach czasopiśmicnniczych z o- 
statnich czasów, ale najbardziej we wspaniałym 
przekładzie „Boskiej komedji” Dantego, ogłoszo­
nym w r. Lo”0-yni.

Leży przed nami ta księga, o 840 stronnicach 
prześlicznego druku zakładu typograficznego J. I. 
Kraszewskiego w Dreźnie. Poważny wiersz bia­
ły, miękko wijący się w przeguby, jak różnowzora 
wstęga jedwabna, nie uronił ani skrzywił żadnej 
myśli wielkiego wieszcza chrześcijaństwa! Liczne 
i gruntowne przypisy zaznajamiają najmniej wta­
jemniczonego ze średniowieczncm kotłowaniem się 
dziejów na półwyspie Apenińskim, uczą myśleć i 
czuć duchem Dantego.

Mniemaliśmy wszyscy, iż mąż tak potężnej miary 
umysłowej jak Stanisławski, zapracowawszy na­
reszcie swobodę i spokój, obdarzy nas jeszcze czemś 
podobnem do przekładu Dantego...

Cicha mogiła w Białej-Cerkwi zamknęła na za­
wsze te nadzieje...

Q.

Z Paryża.
Dnia 17-go sierpnia roku 1883-go.

Niepodobna dziś otworzyć jakiegokolwiek dziennika 
francuskiego, iżby w nim nie znaleźć dyssertaeji... o 
środkach zapobiegających cholerze!

Przypomina mi to, jak niegdyś, włócząc się pewnego 
dnia po długich ulicach Pery, przedmieścia Konstanty­
nopola, widziałem w oknach wszystkich aptek cale ko­
lekcje leków, z których każdy cheial uchodzić za .jedy­
ny, nieomylny przeciw cholerze!* Sama ta obfitość le­
karstw i środków ochronnych dowodziła, iż cholera jest 
częstym gościem w Konstantynopolu i że niema przeciw 
niej pewnej obrony.

Może dlatego, iż cholera zawsze przychodzi z krajów 
gorących, powszechnie zakorzenione jest przekonanie, 
iż zaraza ta powstać i szerzyć się nie może w czas zimny 
i dżdżysty. Otóż w ostatnich czasach deszcz padał i wiatry 
potężne dęły w Paryżu i lekarze sami powtarzali chętnie, 
że stan ten atmosfery za pomyślny uważać należy. Wresz­
cie słońce upomniało się o swoje prawa i trzeba mieć na­
dzieję, iż nie sprowadzi ono za sobą „kata w czarnej ma-

Pierwsza jest odległą od wsi tegoż nazwiska oko­
ło wiorsty drogi, druga zaś leżeć ma o całe cztery 
wiorsty odległości od wioski Jedlnia. Do tego sta­
cja Jedlnia znajdować się będzie w pow. radomskim, 
podczas gdy wieś Jedlnia leży w powiecie kozieni- 
ckim. Ztąd przewidują nawet potrzebę zmiany jej 
nazwiska, tembardziej, iż miejscowość, w której 
staną budynki stacyjne, zwie się właściwie Aleksan­
drów.

W Iwangrodzie (Dęblinie) stacja mieścić się bę­
dzie tuż obok przystanku wojskowego i fortecy, o 
pół wiorsty od osady, a o wiorst kilka od stacji ko­
lei nadwiślańskiej.

Wreszcie w Radomiu wyznaczono miejsce na sta­
cję dość daleko w południowo-wschodniej stronie 
miasta, powodując już dzisiaj znaczne ożywienie się 
ruchu budowlanego w tym kierunku.

Budowa wszystkich czterech stacyj ledwie się za­
częła. Na Jedlni i Garbatee wznoszą się z okrągla­
ków, w stylu chat ruskich, drewniane budynki służ­
bowe, a pod murowane stacje miano dopiero w po­
czątku bieżącego tygodnia kłaść fundamenta. W o- 
góle wszystkie stacje będą murowane, budynki zaś 
mieszkalne i służbowe, oprócz pierwszorzędnych sta­
cyj, drewniane.

W Iwangrodzie (Dublinie) budowa jeszcze nieza- 
częta, za to w Radomiu konstrukcja, zarówno samej 
stacji jak i przyległych zabudowań, posunięta sto­
sunkowo znacznie.

(Dokończenie nastąpi.) 

see—-fak mówi „blady Henryk” — prowadzącego za sobą1 
niewidzialną przenośną gilotynę".

Heine w swoim czasie tak opowiadał o ukazaniu się 
cholery w Paryżu w roku 1832-im.

— „Z początku uważano za stosowne żartować sobie 
z niej i sądzono, że cholera, jak wiele innych „wielkich 
reputacyj", okaże się drobną małostką... Nie trzeba więo 
mieć wielkiej pretensji do tej poczciwej cholery, ii 
chcąc uniknąć śmieszności, uciekła się do tych środków, 
jakie Robespierre i Napoleon uważali za skuteczne i że 
dla. wzbudzenia szacunku dla siebie zdziesiątkowała na­
ród. Przybycie jej urzędownie oznaczone było nadzień 
2^-ty marca; ponieważ zaś był to dzień półpościa, a 
słońce świeciło wspaniale i pogoda była pyszna, paryża- 
sio z tern większą bawili się jowialnością na bulwarach, 
g zie nawet spotkać można było maski, parodiujące ko- 

Ol chorobliwy twarzy i jej kontorsje, drwiąc w ten spo- 
s° z obawy epidemji i z choroby samej. Wieczorem 
1 nia tego bale publiczne więcej niż kiedykolwiek były 
przepełnione, śmiechy nieprzebranej wesołości i pewno­
ści siebie zagłuszały bębny i trąby orkiestr najliczniej- 
szyci.^ Z tejże okazji połknięto owegoż wieczora mnós- 

luźnego rodzaju lodów i zimnych napojów, gdy nagle 
je en z najkrzykliwszych arlekinów poczuł zbytek wil­
goci w łydkach, zerwał maskę i odkrył ku wielkiemu 
zdziwieniu rozbawionych tłumów twarz szafirowo-fiole- 

r (’.or°żek powiozło ludzi prosto z balu do 
Hotel Dieu, szpitala centralnego, gdzie przybyli w dzi­
wacznych swych strojach — prawie wszyscy pomarli. 
Powiadają, iż umarli ci tak szybko pogrzebani zostali, 
że nio było nawet czasu zdjąć z nich owej pasiastej i 
kraciastej liberii szału i spoczęli w grobach tak wesoło 
jak żyli — arlekinami i pajacami!"

Obecnie cholera jest dopiero u drzwi Francji. Uka­
zała się ona bojaźliwie w Tulenie, znikła, i w każdym 
porcie Francji pytają się siebie, czy się znów nio ukażo 
pewnego pięknego poranku. Paryż nie zajmuje się nią..- 
Gdyby miał odebrać wizytę tego stracha, przyjąłby go 
równie wesoło i nieopatrznie jak w roku 1832-im.

Nieszczęścia ojczyzny i nieszczęścia Isehii — wszys­
tko jest pretekstom do zabawy i wesołości. Tłum, któ­
ry defilował w Courbevoie przed ranionym żołnierzem 
Barriase w pomniku obrony narodowej, nie zdawał sio 
wcale zostawać pod uciskiem jakiegoś bolesnego wspo­
mnienia. W grupach, w których rozmawiano o brakach, 
niedostatkach, zimnach i głodach oblężenia, dodawano 
do tych gawęd wesoło: „w brzuchu puściej nam było niż 
dziś i nie mieliśmy takiego słońca do rozgrzania się..."

Na estradzie osobistości urzędowe utwierdzały tłumy 
w ich optymizmie, powtarzając im, źo kraj dostatecznie 
swój honor zabezpieczył kiedy się bronił. Sofizmat to, 
nędzny sofizmat. Dwie prowincje stracone i pięć mi­
liardów zapłaconych nieprzyjacielowi—to wstyd i plam® 
dla honoru, dla zmycia której trzeba czegoś więcej, jak 
aryj operowych i defilad... Ale nikt ani słówkiem nie 
wspomniał o tych prawdach i nie mącił zadowoleni* 
ogólnego.

Teraz ci sami próżniacy i gapie urządzają zabawę do­
broczynną w ogrodzie tuilleryjskim. Będą mieli namio­
ty, koła loteryjne i spędzą noc karnawałową na rzecz 
trzęsienia ziemi na Isehii! Sześć tysięcy osób zostało 
żywcem pogrzebanych w Casamiccioli... Sposób naj­
bardziej paryski zespolenia się z żałobą Włoch jest na­
jeść się ciast i cukierków, pękając od śmiechu przy ko- 
mibznych strofach śpiewanych przez Coquelina. Będzie­
my mieli w Tuilerjach „jarmark neapolitański". Panna 
Judic, przebrana za włoskiego pifferaro, będzie sprzeda­
wała statuetki gipsowe, Christian z teatru Varietes wy­
powie monolog szarlatana jarmarcznego w narzeczu wie­
śniaków kalabryjskich. Z obu stron sadzawki urządzo­
ne zostaną osterie włoskie... Paryżanie, którzy wrócą 
do domu po zabawie dnia 26-go sierpnia zmęczeni i po­
krzywieni, zyskają to zadowolenie, iż powiedzieć sobie 
będą mogli: „jeżelim zawiele pił i zawiele skakał, to... 
przecież dla biednych!"

Biedni, którzy wyszli cało z katastrofy na Isehii, dosta­
ną z zabawy dnia 26-go sierpnia piękny grosz. Gdyby 
organizatorowie tego festynu zwrócili się wprost do zdol­
ności poświęcania się swoich współobywateli, mogliby 
zrobić zupełne fiasco. Niema innego środka na to. aby 
ludzie płacili, jak mówić im o przyjemnościach. Powo­
łując się na litość i miłosierdzie, daje sic wielu pretekst 
do rozrzutności bez wyrzutów sumienia. Paliła ich ocho­
ta roztrwonienia kilku sztuk złota, lecz ich’gryzło su­
mienie i wstrzymywali się jak mogli... Na szczęście te­
raz mogą być hojni... w dobrym celu.

Nazajutrz po klęskach Francji kilku naiwnych proje­
ktowało, aby się zwrócić do bogaczów— a Bóg wie ilu 
ich jest we Francji — o pożyczkę patrjotyczuą pięciu 
miliardów, spłacalną amortyzacyjnie bez procentu na 
rzecz „uwolnienia terytorjum od okupacji nieprzyjaciel­
skiej*. Zakrzyczano ich! W ypuszczono pożyczkę silnie 
oprocentowaną i... rozcbwytali ją, wydzierając ją sobie 
wzajem, patrjoci pragnący dopomódz do uwolnienia tery­
torjum przy jednoczesne® napełnieniu swoich kieszeni. 
„Zapisujemy się dlatego, mówilii głośn® i poważnie, żt 
przede wszystkiem jest to «d:ow njzkuem ka.tó®gio franenza 
i że jest to bwto kosiywna lęka®)* kapitału.'



Wł. Mickiewicz

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE

TymoMBem w uroezystoSd frarto-włośłfej, IrtSra się 
przygotowywnje, jest pewaa doza bezinteresowności, któ- 
ra nie istniała w sławnej pożyczce na uwolnienie tery- 
torjnm. Aktorowie i artystki ofiarują pomoc swoją bez­
interesownie. Malarze i rzeźbiarze dają obrazy i sta­
tuetki na fanty loteryjne. Wielu handlujących przysyła 
dary, ale w takim wypadku przywilejem sztuki jest sta­
nąć na czele. Jedną z pierwszych osobistości prywatnych, 
które wzbogaciły przyszłą tombolę, był ks. Paweł Demi- 
dow, który chociaż sprzedał swój majątek San-Donato, 
nie zapomniał przeto, iż otrzymał prawo obywatelstwa 
We Florencji. Nadesłał on piękne płótno Mierisa.

Od dawnego czasu po raz pierwszy nuncjusz papieski 
1 ambasador króla włoskiego łączą swoje usiłowania w 
jednym celu, a hrabia Chambord i Wiktor Hugo zapisu­
ją swoje ofiary dla tych samych nieszczęśliwych; nie 
jest to tak mało pouczającą rzeczą, iż te wielkie katastrofy 
są w stanie chociaż na chwilę dokonać tych zbliżeń, na 
pozór niemożliwych i nieprawdopodobnych.

Chociaż w Paryżu drobnostki i małości więcej więcej 
zajmują miejsca, a przynajmniej więcej robią hałasu niż 
poważne usiłowania, w każdym razie jednak nauka ocie­
ra się tam o przyjemności i rozkosze.

Członek instytutu, profesor fakultetu literackiego w 
Paryżu, p. Jerzy Perrot, przy pomocy budowniczego Chi- 
pier, prowadzi publikację „Historji sztuki w starożytno­
ści" bardzo obszernych rozmiarów. Dał on nam w tych 
dniach tom dotyczący Chaldei i Assyrji.

Czy asyryjczykowie byli protoplastami słowian czy 
też byli semitami? Na to pytanie p. Perrot odpowiada, 
uznjąc w nich semitów i nie jest też miejsce w zwykłym 
liście dyskutowania tak surowej kwestji.

Cechą charakterystyczną p. Perrot jest jasność ekspo­
zycji, która czyni łatwym przystęp do początków sztuki. 
.Wykopaliska Mezopotamji dalekie są od wypowiedzenia 
swego ostatniego słowa, a jednak dowodzą już nader 
wyrafinowanej cywilizacji. Widzimy np. we wspania- 
-łem tem dziele reprodukcję pysznych haftów, dokonanych 
x zręcznością i elegancją rzadką, oraz cegiełek emaljo- 
'wanych, godnych stanąć obok najpiękniejszych okazów 
starożytnych pałaców arabskich i cudownych a przed­
wiecznych meczetów Andaluzji.

Rozpoczynając studja nad różnemi utensyljami, p. Per­
rot nie może się wstrzymać od przyznania wyższości 
przemysłowi babilońskiemu. Mówiąc o rączkach do no­
ży— fabrykacji pośpiesznej — które się sprzedawały 
setkami w bazarach, czyni uwagę: „iż niema jednej na­
wet, wktórejby nie było widocznem pragnienie robotnika 
nadania dziełu swemu kształtu przyjemnego dla oka. 
Dziś przeciwnie—wiele przedmiotów codziennego użytku, 
które produkują w wielkiej ilości maszyny — nie nosi 
.na sobie tego charakteru. Ci, którzy dostarczają typu 
tych wyrobów, nie myślą o niczem więcej jak o prak- 
tyezności i użyteczności i obawialiby się skomplikować i 
utrudnić wyrób sam, urozmaicając wygląd narzędzi ma­
jących oddawać te same usługi. W ten sposób z góry 
odkładają oni na bok wszelki wysiłek inwencji osobistej 
i troskę o ozdobę, które stanowią cechę każdej drobnostki 
przemysłu starożytnego i podnoszą ją prawie do wysoko­
ści dzieła sztuki.11 ••

(Dokończenie nastąpi.'-

= Ministerjum wojny wydelegowało specjalną 
komisję, która dokonać ma rewizji brzegów morza 
Ciarnego; według inforroacyj Mask, wied., komisja 
przejrzy forty i porty na przestrzeni od Eupatorji do 
Jałty i rozstrzygnie losy projektu, opracowanego 
jeszcze w r. 1875-ym w sprawie wzmocnienia twier­
dzy sewastopolskiej.

= Ministerstwo skarbu roztrząsa obecnie projekt 
Ustawy towarzystwa pomocy dla przemysłu rze­
mieślniczego. Projekt podaje następujące środki roz­
woju rzemiosł: 1) urządzenie zebrań niedzielno- 
świątecznych, 2) utworzenie magazynu w celach za­
kupu materjałów- surowych i artykułów spożyw­
czych, 3) urządzenie stałych i czasowych wystaw 
rzemieślniczych, 4) kas zaliczkowo-wkładowych i 
emerytalnych, 5) muzeum rzemiosł, 6) organizację 
szkół rzemieślniczych, bibljotek, przytułków i szpi- 
talów dla członków i ich rodzin i 7) urządzenie kon­
kursów dla majstrów i podmajstrów. Ustawa udzie­
la stowarzyszonym prawa do kupna materjałów 
w magazynach towarzystwa, zaciągania pożyczek 
Z jego kasy, produkowania swoich wyrobów na je­
go wystawach i pobierania dywidendy z podziału 
zysków towarzystwa.

= Departament poborów celnych zawiadomił ko­
morę warszawską, iż z dniem 13-ym września r. b. 
należy żądać wykazywania w deklaracjach wagi 
wszystkich bez wyjątku przedmiotów, ulegających 
opłacie cła, zamiast podawania ich liczby, jak to do­
tychczas co do niektórych towarów było zwyczajem.

= Konduktorzy kolejowi zostaną zaopatrzeni w 
blachy z numerami, które w czasie pełnienia obo­
wiązków służbowych mają nosić na wierzchniej su­
kni. Numera te obowiązkowe zarówno dlanadkon- 
duktorów prowadzących pociągi, jak również dla 
zwyczajnych konduktorów będą porządkowe we­
dług listy służby na linji drogi żelaznej. Rozpo­
rządzenie to spowodowały skargi publiczności, iż 
w razie nieporozumień z konduktorami niepodobna 
się poinformować o ich nazwisku i niewiadomo na 
kogo podawać zażalenia.

= Droga żelazna warszawsko-wićdeńska osią­
gnęła w lipcu r. b. dochodu ogółem rs. 722,678 kop. 
65, a że dochód w tymże miesiącu w r. z. wynosił 
rs. 617,435 kop. 68, przeto w lipcu r. b. zwiększył 
się o rs. 105,242 kop. 97; dochód drogi żelaznej war- 
szawsko-bydgoskiej w lipcu r. b. uczynił_rs. 101,581 
kop. 91, w tymże miesiącu r. z. rs. 97,905 kop. u 
a zatem w lipcu r. b. zwiększył się o rs. 3,6 <6 kop. 
13 ______

— Prośby o przyjęcie do liczby studentów, far­
maceutów i wolnych słuchaczy uniwersytetu war­
szawskiego na rok akademicki 1883/4 przyjmowane 
będą w kancelarji uniwersyteckiej codziennie, prócz 
dni świątecznych od osób, które ukończyły kurs 
nauk gimnazjalnych w okręgu naukowym warszaw­
skim, do dnia 6 go września. Osoby z innych okrę­
gów naukowych mogą się zgłaszać do dnia 29-go 
b. m. Studenci pragnący przejść z innych wyższych 
zakładów naukowych do uniwersytetu warszawskie­
go wnosić mają prośby dnia 13-go września; wresz­
cie pomocnicy aptekarscy, którzy pragną być zali­
czeni do grona farmaceutów i studenci nadzwyczaj­
ni, winni się zgłaszać do dnia 29-go b. m.

— Posłańcy, chłopcy uliczni i w ogóle osoby roz­
dające na ulicach rozmaitego rodzaju ogłoszenia, 
bez specjalnego za każdym razem pozwolenia, sto­
sownie do rozkazu p. oberpolicmajstra, mają być po­
ciągani do odpowiedzialności sądowej.

= Dzisiejszy rozkaz policyjny zamieszcza wykaz 
35-iu osób, którym wskutek Manifestu umorzone 
zostały kary pieniężne, nałożone w drodze admini­
stracyjnej.- <

= Naczelnik powiatu łódzkiego zawiadomił p. 
oberpolicmajstra, iż w Rudzie Pabianickiej pokazał 
się znów księgosusz, wskutek czego przypędzanie 
bydła i przywóz mięsa bitego z powyższych miej­
scowości do Warszawy został wzbroniony.
= Członkiem miejskiej komisji poborowej, w 

miejsce p. Kreczyńskiego, mianowany został p. Ol­
szewski, urzędnik zarządu p. oberpolicmajstra.

= Z rozporządzenia p. jenerał-gubernatora po- 
zwolania na pasanie bydła na polu mokotowskiem 
wydawane będą wyłącznie przez naczelnika 3-e.J 
dywizji piechoty gwardji; z prawa tego mogą ko­
rzystać jedynie żołnierze, tak dymisjonowani, jak i 
pozostający na urlopie.

= Roboty kanalizacyjne odbywają się obecnie 
w alejach Jerozolimskich, na przestrzeni pomiędzy 
Nowym Światem i Solcem.

= Linja kolei konnej na Pragę otwartą będzie 
z dniem 1-ym września. Obecnie pozostaje jeszcze 
dokończyć budowę drugiej pary szyn na Zjeździć, 
poczem cala robota będzie gotową. Z ułoże­
niem tej linji dobiegają końca roboty około budowy 
torów zawarowanycb w kontrakcie z magistratem, 
budowa zaś dalszych torów będzie mogła być przed­
sięwzięta przez towarzystwo dobrowolnie na mocy 
oddzielnego pozwolenia z ministerjum spraw we­
wnętrznych.

— W dniu 4-ym października r. b._ odbędą się 
w Warszawie ogólne zgromadzenia towarzystw ak­
cyjnych fabryk cukru i rafineryj „Hermanów” i 
„Łyszków”.
= Z teatru i muzyki.
* W dniu wczorajszym odbyła się próba czytana 

z dramatu Daudeta p.t. „Fromont junior i Eisler se­
nior”.

W obsadzie początkowej zaszły niektóre zmiany, 
mianowicie zamiast p. Rapackiego i p. Ładnowskiej 
grać będą p. Grzywiński i p. Ludowa.

* Dziś w teatrze letnim poraz289-ty moniuszkow­
ska „Halka”, z obsadą, niestety, niezachęcającą...

* Na scenie teatru nowego odegraną być ma ory­
ginalna komedja niewiadomego autora, p. t. „Mie­
szkańcy małego miasteczka”. te.

* Repertuar przyszłego tygodnia zaP°Y'?vienie o-
atrze nowym na wtorek P^^X^Svicza, P- t- 
ryginalnej krotochwih p. A. Abi 
„Ciurkiewicz czy Dziurkiewxw będzie w o-

* Jutro w teatrze nowyi, Waczka znana ze sce- 
peretce p. Stachowiczowa, *P> 
n^kp^uot]7ckLa’teJźe scenie w „Żołnierzu królowej 

f 
Madagaskaru” debiutować też ma p. Trapszo, jcdeu 
z pracowników teatrzyków ogródkowych.

* Panna Irena Rejchówna, znana z występów na 
scenie naszej, opuszcza niezadługo scenę praską, u- 
dając się do opery peszteńskiej, z której dyrekcją 
podpisała kontrakt na lat sześć na warunkach na 
der korzystnych.

Do nas pannaR. wcale się nie wybierze, jak o tern 
mylnie głoszono.

’* W dniu dzisiejszym pp. Miller-Czccho^ska, 
Frieman, Szymanowski i Makowski wyjeżdżaj; co 
Radomia i Kielc na szereg koncertów.

= Jeszcze jeden.
Do grona żyjących dotąd b. profesorów dawr, eh 

szkół szczebrzeskich przybywa nam jeszcze jeden.
Oto dowiadujemy się, iż w Józefowie nad Wie­

przem mieszka b. nauczyciel religji w szkołach w 
Szczebrzeszynie, ks. Seweryn Trcmbiński, obecnie 
kanonik zamojski i proboszcz JózefowskL

= Z Nowej Pragi.
Fabryka stali rozszerza się coraz hardzieje
W tym celu zajęto pasmo pól, znajdujące się 

pomiędzy plantami dróg żelaznych nadwiśiańsife i 
obwodowej, na którem dotychczas zbudowano pi ć 
budynków warsztatowych z żelaza i kamienia.

Rozpoczęto nadto budowę pieców i odlewni z ko-: 
minera, równającym się wysokością najwyższym 
gmachom w Warszawie. ' ' '

Przy fabryce urządzoną będzie specjalna stacja 
towarowa, do której szyny przeprowadzono z Pel-' 
cowizny.

Nieopodal nowej fabryki ukończono budowę sze­
ściu piętrowych domów mieszkalnych dla robotni­
ków, postawionych na spesób francuski w kształcie 
krzyżów.

Fizjognomja tego przedmieścia, powstałego zale^ 
dwie przed kilku laty, przypomina nieco miasta a- 
merykańskie.

Dziś liczba mieszkańców Nowej Pragi, po otwo­
rzeniu nowej fabryki, która zatrudni potężny za­
stęp robotników, dojdzie do poważnej cyfry 16,000.

= Projekt.
Urzędnicy zarządu kolei nadwiślańskiej powzięli 

myśl zawiązania pomiędzy sobą stowarzyszenia po­
mocy koleżeńskiej.

Stowarzyszenie to będzie miało na celu niesienie 
pomocy wdowom i sierotom po zmarłych kolegach, 
oraz dopomagania kolegom niezamożnym w kształ­
ceniu dzieci.

= Po ludzku.
Do jednej z razur przyszła w tych dniach biedn i 

jakaś kobieta, prosząc o poradę lekarską.
Znajdujący się tam wypadkowo jeden z Ickai. j 

tutejszych natychmiast ją zbadał i znalazłszy cię,'ko 
chorą zapisał receptę.

— Lecz ja nie mam za co kupić lekarstwa—rze- 
kła biedaczka...

Uczciwy medyk wyjął kilka rubli, ofiarując je u- 
bogiej.

Wypadek ten świadczy, iż zarzut interesowności, 
czyniony lekarzom, nie do wszystkich może się za­
stosować...

== Przeciw letargowi.
Technik Haase z Chociebnia wyrabiać zaczął 

trumny, mające na celu zabezpieczenie życia w ra­
zie letargu.

Mają one przyrząd sygnalizujący oraz szklanną 
taflę łatwą do stłuczenia, przez którą pogrzebany 
może dać znać o sobie.

Jeden z tutejszych składników zamówił transport 
takich trumien dla użytku warszawian.

= Z ulicy.
W dniu wczorajszym na ulicy Senatorskiej jakaś 

jejmość chustką wydobytą z kieszeni obtarła twarz 
wychodzącej ze sklepu znajomej, której oblicze 
przybrało barwę mozajki. ,

Był to akt zazdrości czy zemstyh
Napastniczka uciekła dorożką.
= Szczególne amatorstwo. . „rzechndznc nad brze- 
W dniu dzisiejszym rano pustą, łydkę.gieni Wisły . daJejz0 hu.

!enee silniejszych za-
6 Ponieważ zabawa ceI m„en.ej łódką.
Chcialo wy wróciła, a panienka znalazła Się W To-
zachwiać, tfŁ s v J
dzie- , . sie w pobliżu właściciel łazienki August W.

Znajdujący ’ zmokfq, j wylękłą, amatorkę żeglu-
wyd-rbV !szezeffóiną, tę swoją predylekcję do bujania się 
włodzi może przypłacić chorobą...

= Wypadki. W dniu wczorajszym na Nowowielkiej nod 
nrem 17 robotnik Ludwik Cli., podjadając żelazo pod nile im 
rową, upad! i został niebezpiecznie zraniony w bok i ręko 
Na rogu Chmielnej i Marszałkowskiej Marja H. najechana’ 
przez woz upadła, przyezem zraniła się w głowę i złamań 
rękę.-w wagonie tramwajowym na Krakow^Lm-Przed-
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= Dobroczynność.
Utrzymanie szpitali w gubernji płockiej kosztowa­

ło w r. z. ogółem 31,102 rs. 99 kop.
Najwięcej kosztów wymagał szpital św. Trójcy 

w m. Płocku — 8,637 rs. 37 kop., szpital w Prza­
snyszu — 5,411 rs. 10 kop., w Lipnie—5,036 rs. 
18 kop.

Mniejsze wydatki poniesiono na utrzymanie szpi­
tali św. Aleksego w Płocku (3,502 rs. 72 kop.), sta- 
rozakonnych w Płocku (4,033 rs. 94 kop.) i szpita­
la w Mławie (4,481 rs. 67 kop.).

Płocka gubernja nie ma dotąd ani jednego ambu- 
latoijum, ani też przytułku dla położnic.

— Ze statystyki ludności.
Gubernja kaliska liczy obecnie 774,759 mieszkań­

ców, w tej liczbie 376,743 mężczyzn i 398,016 
kobiet.

W r. z. urodziło się 27,967 dzieci, umarło 18,611 
osób.

Jeden wypadek urodzin przypadł na 28-miu mie­
szkańców, a na 100 urodzin przypada 65'8 wypad­
ków śmierci.

W tymże czasie zawarto w gubernji 6,302 mał­
żeństw, przyczem w miastach jedno małżeństwo 
przypada na 117 mieszkańców, we wsiach zaś na 
138 mk.

Co się tyczy ludności niestałej, to gubernja kali­
ska liczy i0,090 poddanych rosyjskich i 12,597 cu­
dzoziemców.

Wojska kwateruje w niej 8,594 głów.
Według klas ludność ta dzieli się na 5,285 szla­

chty, 340 duchownych, 9,214 kupców 121,226 mie­
szczan, 606,585 włościan, 14,400 urlopowanych i dy­
misjonowanych żołnierzy.

Według wyznań zaś w gubernji znajduje się 
628,607 katolików, 74,805 protestantów, 68,925 sta- 
rozakonnych, 827 prawosławnych i 9 mahometan.

= Z pola.
W gubernji kaliskiej żniwa są już na ukończeniu.
Zyto, jęczmień, groch i znaczną część pszenicy 

szczęśliwie zwieziono do stodół i spichrzów.
Ziarno w ogóle zdrowe i tylko w bardzo niewie­

lu miejscowościach porośnięte, słoma za to od desz­
czów zupełnie zczerniała.

Tegoroczny jednak plon ustępuje pod każdym 
względem zeszłorocznemu.

Ziemniaki w nizinach zaczynają gnić.
Najświetniej przedstawiają się buraki i kapusta.

— Z plantów nowej drogi.
Budowa kolei z Iwangrodu (Dęblina) do Dąbrowy 

posuwa się szybko naprzód.
Relsy dochodzą już do pobliża Kielc, za parę zaś 

dni do tego miasta zaczną kursować pociągi ro­
bocze.

Budowa mostu na Wiśle pod Iwangrodem (Dębli­
nem) jest już na ukończeniu.

= Z Rypina.
Miasto powiatowe Rypin, liczące do 5,000 miesz­

kańców, przeprowadziło w ostatnich czasach kilka 
meljoraeyj.

Przedewszystkiem urządzono dwa skwery, z któ­
rych jeden zajął miejsce dawnego śmietnika.

Kościół św. Walentego uległ gruntownej restau­
racji i ozdobiony został sześcioma freskami.

Posiada też Rypin teatr, w którym zimą grywają 
amatorzy, oraz własną straż ogniową ochotniczą, 
powstałą z inicjatywy miejscowego lekarza.

= Instytucja..* na papierze.
Przed czterema laty powstał w Kole komitet sa­

nitarny, którego zadaniem miało być przestrze­
ganie czystości miasta i obrona zdrowia jego miesz­
kańców.

Piękny ten cel okazał się dla członków komitetu 
widocznie zanadto trudnym, gdyż dziś instytucja ta 
istnieje już tylko... na papierze.

Może komitet przestał funkcjonować dla braku 
materjału do swojej działalności?

Gdzież tam!
Koło należy do tych najliczniejszych zresztą 

w kraju miast, które same nic nie przedsiębiorą, 
czekając tylko rozkazów z góry i polegając na o- 
patrzności.

To też Koło jest wzorem... nieporządku w sani­
tarnych urządzeniach miejskich.

Doprawdy czasby obudzić się z przydługiej 
drzemki!

= Zajmujące!
Na rogach ulic Lublina przyklejono oryginalne 

afisze.
Głoszą one, iż wkrótce zjedzie do Lublina „trupa 

artystów Goldfadena pod dyrekcją Szwarca i Rosen- 
lelda, celem dania szeregu przedstawień w żargonie 
żydowskim’’.

komedje i dramata — oto treść tych ar- 
cy zajmujących widowisk.

= Polowanie.
Pierwsze wielkie polowanie odbyło się już we wsi 

Korczew nad Bugiem.
Myśliwych, zaproszonych z różnych stron kraju, 

było 30-tu, a łowy trwały przez dwa dni, w piątek 
i sobotę.

Zabito ogółem 456 kuropatw, 76 zajęcy, 32 roga- 
czów, oraz 2 sarny.

Stosownie do przyjętego w Korczewie regulaminu, 
sarn bić nie wolno, a myśliwy, przekraczający ten 
przepis, płaci sumę 80 rs. za każdą sarnę na budy­
nek miejscowej parafji.

Z pierwszego więc tegorocznego polowania biedni 
zyskali 160 rs.

— Wylewy.
Rzeka Prosną w r. b. występowała ze swojego ko­

ryta trzykrotnie.
Skutkiem tak częstych wylewów piękne łąkinad- 

prośniańskie poniosły dotkliwe straty.
Pierwsze siano zgniło, potrawy zaś chybiły, tak, 

iż pasza zupełnie prawie przepadła; ztąd też oko­
liczni rolnicy znajdują się w trudnem położeniu co 
do utrzymania inwentarza.

Dopiero od dni kilku, dzięki stalszej pogodzie, 
Prosną wróciła nakoniec do dawniejszego stanu, 
woda powoli ustępuje z pól i lak.

Jeżeli lekki deszcz zmyje zamuloną trawę, można 
się jeszcze spodziewać przyrostu potrawu i choć czę­
ściowego powetowania olbrzymich szkód.

= Groźny pożar.
W ubiegłym tygodniu groźny pożar nawiedził 

wieś Szamiec, w gubernji kieleckiej.
Pastwą płomieni stało się 25 domów włościań­

skich, oraz tyleż stodół ze zbożem świeżo sprzą- 
tnięicm.

Dola pogorzelców jest nad wyraz smutną...
= Żywcem zasypany.
W czasie burzy srożącej się ubiegłej niedzieli we 

wsi Kroczew, za Wisłą, zapadło się sklepienie w pi­
wnicy folwarcznej.

Ponieważ wiele innych robót gospodarskich było 
na porządku dziennym, dopiero więc wczoraj po po­
łudniu zajęto się uprzątaniem gruzów.

Podczas tej czynności robotnicy usłyszeli wydo­
bywające się z pod gruzów jęki człowieka.

Jakoż znaleziono tani człowieka, który cudem pra­
wie uniknął śmierci.

Był to, jak się przy badaniu okazało, rzezimieszek 
wędrowny.

Zakradł się on do piwnicy podczas burzy, nie spo­
dziewając się groźnej dla siebie katastrofy.

Z głodu i braku powietrza wpadł w ciężką cho­
robę.

= Fatalny wypadek.
W nocy z dnia 17 na 18-ty b. m., we wsi Leśnia- 

wie, w powiecie makowskim, podczas burzy, która 
srożyla się w okolicy tamtej, runęła stodoła, w któ­
rej spało kilkudziesięciu robotników świeżo sprowa­
dzonych do pielenia buraków...

Jęki i krzyki przywalonych przywołały na po­
moc sąsiadów, którym okropny przedstawił się 
widok.

Wszyscy robotnicy, przeważnie kurpie, przygnie- 
ceni ciężkiemi belkami i gruzami, stanowili nie­
kształtną masę, wpośród której wielu już nie da­
wało znaków życia...

Gdy z niemałym trudem przy ciemności nocy 
i ulewnym deszczu udało się usuwać ciężary, oka­
zało się, iż kilkunastu robotników już nie żyło, a 
dwudziestu kilku jest mniej lub więcej ciężko po­
ranionych i potłuczonych.

Przybyła pomoc lekarska wielu na miejscu opa­
trzyła, innych odesłano do szpitala. •

5Se świata.
X Kościół św. Marcina w Poznaniu oświetlony bo­

dzie gazem.
X Na szczycie Montblancu. Piccolo donosi, iż na 

szczyt Moutblanc dostało się w tym roku miedzy innymi 
towarzystwo złożone z pięciu osób, w którem znajdowali 
się małżonkowie Rafalscy z poznańskiego. Nazwiska 
wszystkich przyjętym zwyczajem wyryto na przeznaczo­
nej ku temu celowi tablicy.

X W Cieszynie spłonął dnia 19-go b. m. jeden z naj­
większych przemysłowych zakładów, młyn należący do 
firmy Jordan i spółka. Straty wynoszą przeszło 100,000 
złr.

X Muzeum marek pocztowych, otworzone w Wie­
dniu na czas trwania wystawy elektrycznej, ściąga nie­
mało ciekawych. Great attraction osobliwszego zbioru 
stanowi szafa oszklona, w której mieszczą się pocztowe 
marki całego świata, wartości ogółem pół miljona złr. 
Znajdują się tam nader ciekawe okazy marek „apostoła" 
Zuchetti^ który w roku 1880-ym rozesłał ie na wszys­

tkie-strony, wyobrażając sobie, iż za listy płacić nre po­
trzebuje. fstotneru tinicum jest fałszowana marka austrja- 
jacka, która pomimo to długą odbyła po świecie wędrów­
kę. Wyróżniają się starannem wykończeniem perskie 
karty korespondencyjne, odbijane w Wiedniu z polecenia 
szacha.

X Występy Indie W Wiedniu nie dojdą do skutku.
X W Wiener-Neustadt W nocy dnia 2Ó-go b. m. nie­

wiadomy złoczyńca zgruchotał posąg cesarza Francisz- 
ka-Józefa. Oburzona ludność miasteczka wyznaczyła na­
grodę za wykrycie złoczyńcy.

X Ex-cesarzowa Eugenja sprzedaje wille swoja 
-,Vicentina“, położoną w okolicy Aquilei. Prawdopodo­
bnie nabędzie ją jeden z bankierów medjolańskich.

X Straszliwa zbrodnia popełnioną została w dniu 
20-ym b. m. w miasteczku Lfiwenberg, na Szlązku pru­
skim Schafer, 38-letni obywatel ziemski, upoiwszy 
wódką pięcioro swoich małoletnich dzieci, po kolei zwa­
biał je do oddzielnego pokoju i wieszał jedno po dru­
gi®™ Ęa wbitych do ściany hakach. Poezem sam się 
powiesił. Zdołała ujść śmierci tylko najstarsza córecz­
ka wyrodnego ojca. Przyczyna niebywałej zbrodni do­
tąd niewiadoma.

X W Schweinfurcie pobłogosławionym został dnia 
16-go b. m. związek małżeński wiee-namiestnika Suda­
nu, p. Giegler-baszy i panny Elizy Fechner. Trzeba 
bowiem wiedzieć, iż egipski dygnitarz jest rodowitym 
szweinfurtaninem. Przed dziesięcioma laty zawędrował 
on nad Nil jako pomocnik zegarmistrza, a dziś piastuje 
tam wysoki urząd. Młoda para niezwłocznie po ślubie 
odjeżdża do krainy mumij i fałszywych proroków.

X Prof. Delgado odkrył w pieczarach w Peniehe 
szczątki 140 osobników przedhistorycznych, których ko­
ści nosiły na sobie wyraźne ślady spalenia i nacięć skał- 
kówkami. Kręgosłup u każdego w celu wydobycia zeń 
szpiku był rozszczepiony. Odkrycie to potwierdza mnie­
manie, iż przodkowie portugalezyków byli ludożercami, 
jak to już zresztą utrzymywał Strabo przed wiekami!

X Otwarcie kolei na górę Glion, w okolicy Montreux, 
nastąpi w końcu b. m. Dworzec kolei stanie na wysoko­
ści 2,300 stóp nad powierzchnią morza.

X Miłość W małżeństwie to czasem monolog, często 
tercet, a prawie nigdy duet., powiedział pessymista.

— Złożyli w redakcji Kur jera warszawskiego:
Na wyprawę afrykańską.

T. W. z zakładu siodlarskiego rs. 3.
Na szpitalik dziecięcy.

H. R. rs. 1.
Na kościół św. Trójcy na Solcu.

K. G. rs. 3.
— W dniu 23 im sierpnia, jako w drugą ftofesną 

rocznicę śmierci ś. p. Bronisławy z Kowalskich Prze- 
dworskiej, przesyłam rs. 3, dla wyjątkowo biednych 
według uznania redakcji. J. P.

— Szanowny redaktorze! W dniu 19-ym b. m., 
we wsi Dąbrówka, za rogatką petersburską, urzą­
dzono teatr amatorski przez mieszkańców, przeby­
wających na letniem pomieszkaniu, wspólnie z go­
spodarstwem. Teatr odegrany był przez ich dzieci 
a dochód z tegoż osiągnięty w kwocie rs. 36, składa­
ją za pośrednictwem twego pisma, na rzecz dzieci 
wysyłanych na kolonje letnie. Z szacunkiem Letni 
mieszkańcy Dąbrówki.

— Od M. N., Z. G. i M. D. rs. 50 na pomnik dla 
Mickiewicza, jako oznaka szacunku i wdzięczności 
dla urzędnika sądowego Wł. K.

— Przy niniejszem załączam rs. 1 na pomnik dla 
Mickiewicza, jako zakład przegrany z panem H. C. 

Stały prenumerator W. K.
— Rs. 1, jako przegrany zakład pomiędzy pana­

mi R. i B., przeznacza się na szpital dziecięcy Ber- 
sonów i Baumanów. A. S.

— Znalezioną na skwerze przy ulicy Krakow- 
skie-Przedmieście brzytwę odebrać można za udo­
wodnieniem w kantorze Kurjera.

JW « ■•«>■ «> J •
4 Ś. p. Antoni Stanisławski, zasłużony profesor i czło­

nek honorowy Cesarskiego kazańskiego uniwersytetu, znany 
tłumacz Dantego, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzony 
św. sakramentami, zakończył żyeie w Białej Cerkwi, gdzie 
we czwartek, dnia 23 sierpnia r. b. odbędzie się pogrzeb. 
O nabożeństwie mającem się odbyć za spokój jego duszy 
w Warszawie, przyjaciele i znajomi zostaną w swoim cza­
sie zawiadomieni. —2865—

4 W dniu 22 b. m. przeniosła się do wieczności ś. p. 
Adelaida z Ortmanów Grauwunder, była prywatna nau­
czycielka, wdowa, w wieku lat 62. W głębokim smutku po­
została siostra i bratowa zapraszają krewnych, przyjaciół i 
znajomych na wyprowadzenie zwłok w dniu 24 b. m., w pią­
tek, o godzinie 2-ej popołudniu, z kaplicy ewangelicko-augs­
burskiej przy ulicy Mylnej, na cmentarz tegoż wyznania.

—2873—
4 W dniu jutrzejszym, dnia 24 sierpnia, jako w szóstą ro­

cznicę śmierci ś. p. Anieli z Tyrcliowskieh ThieOM, V ko*
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Ściele św. Józefa Oblubieńca (po^karmelicKim) na Krakow- 
Bkiem-Przedmieśeiu, obok skweru, odbędzie się o godzinie 
9-ej zrana żałobne nabożeństwo, na które zaprasza się kre­
wnych i życzliwych. —2872—
t W dniu 24 sierpnia, w piątek, jako w wigilję imienin 

ś. p. Ludwika Schrejber, w kościele św. Krzyża, w ka­
plicy przed Matką Boską, o godzinie 11-ej zrana, odbędzie 
Bię żałobna wetywa, na którą pozostała wdowa z dziećmi i 
wnukami zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych. —2866

j- Dnia 24 b. m., w piątek, jako w wigilję imienin ś. p. 
Ludwika i Ludwiki z Luboradzkieh małżonków Wyczał- 
kowskich, odprawionem będzie nabożeństwo w kościele św. 
Józefa Oblubieńca, na które pozostały syn zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych. —813—
ł Dnia 24 b. m., w piątek, jako w siódmą bolesną roczni­

cę śmierci ś. p. Wiktorji z Piotrowskich Chodkowskiej, 
żony urzędnika b. departamentu rządzącego senatu, odpra- 

jwione zostanie nabożeństwo w kościele św. Karola Boromeu- 
|Bza przy ulicy Chłodnej, o godzinie 10-ej zrana, na które 
'pozostali córka, syn i synowa zapraszają. —2858
[ -j- W drugą rocznicę bolesnej śmierci ukochanej córki Lau- 
,ry Oborskiej zaprasza stroskana matka przyjaciół i zna- 
Jjemych na żałobne nabożeństwo w piątek, dnia 24 b. m., 
o godzinie 11-ej zrana, w kościele św. Józefa Oblubieńca na 
Krakowskiem-Przedmieściu. —2869—

■j- Jutro, o godzinie 9-ej zrana, w kaplicy warszawskiego 
: szpitala dla dzieci, ulica Aleksandrja nr 23, odbędzie się 
■msza św. za spokój duszy ś. p. Lndwiki z Rosów Feist, na 
którą zarząd szpitala zaprasza rodzinę i znajomych zmarłej. 

—816—
Dnia 25 b. m., w sobotę, o godzinie 8 i pół zrana, od­

prawione będzie nabożeństwo żałobne w kościele Opieki św. 
(Józefa (pp. wizytek), za spokój duszy ś. p. Józefa Borkow­
skiego, radcę dworu, komisarza ekonomicznego, na które 
pozostała żona zaprasza krewnych i znajomych. —2854

* W pierwszą bolesną rocznicę śmierci ś. p. Aleksandra 
Trojanowskiego odprawionem będzie w dniu 25 b. m. 
żałobne nabożeństwo za spokój jego duszy w kościele para­
fialnym łukowskim w Mszczonowie i Kocku, gdzie zakończył 
życie. —2868—

+ W sobotę, dnia 25 b. m., w kościele św. Józefa Oblu­
bieńca (po-karmelickim) na Krakowskiem-Przedmieściu, obok 
skweru, o godzinie 9 1 pół zrana, odbędzie się żałobne na­
bożeństwo za duszę ś. p. Ludwika Pomianowskiego, na 
które pozostała familja zaprasza krewnych i znajomych.

—2828—
•J- Bolesnym ciosem dotknięty wraz z dziećmi po stracie 

ś. p. Balbiny z Igielskicli Zahrt, składam najserdeczniejsze 
podziękowanie krewnym, przyjaciołom, kolegom i wszystkim, 
którzy drogie nam zwłoki w dniu 15 b. m. na wieczny spo­
czynek odprowadzili. Niech Bóg Najwyższy nagrodzi wam tę 1 
Ulgę, jaką zebraniom się dla oddania ostatniej chrześcijań­
skiej przysługi pizynieśliście zbolałym sercom naszym.
—2870— A. Zahrt.

Petersburg 21 go sierpnia.—Dzienniki donoszą, że 
ftojące dotąd w Pawłowski! pod Petersburgiem zapa­
sowe szwadrony pułków lejb-gwardji grodzieńskie­
go huzarów i ułanów Jego Cesarskiej Mości udadzą 
się do Warszawy do swoich pułków.

Petersburg 21 go sierpnia. — Nowoje wremja, któ­
rego wzrok coraz częściej zwracać się poczyna na 
politykę zagraniczną, zamieszcza znowu w ostatnim 
numerze następny artykuł: „Dzienniki austrjackie 
zapełniają całe szpalty rozprawami o politycznem 
znaczeniu takich taktów, jak podróż księcia czarno­
górskiego do Konstantynopola, małżeństwo księżni­
czki czarnogórskiej z pretendentem do tronu serb­
skiego, księciem Piotrem Karageorgiewiczem, po­
wrót jenerała Sobolewa do Bułgarii itp. Przy ka­
żdej sposobności nasuwa się ta myśl, że traktat ber­
liński nie nadał trwałego ustroju drobnym państwom 
półwyspu bałkańskiego. Powtarzając po sto razy 
jedno i toż samo na rozmaite sposoby, wiedeńscy 
publicyści zapominają zupełnie, że ten niezadawala- 
jący rezultat był wynikiem wszystkich starań euro­
pejskich mocarstw o narody wschodu, a głównie 
Wynikiem błędów dyplomacji austriackiej. Zamiast 
wejść w porozumienie z Rosją i urządzić sprawy 
tak, aby wedle możności zadość uczynić życzeniu 
narodów bałkańskich, rozgraniczyć interesa Ro­
sji i Austrji, a co do reszty zrzec się wszelkiej 
opieki, wiedeńscy dyplomaci z jakiemś kapryśnem 
zaślepieniem trzymali się wręcz przeciwnej polityki: 
ani samej Austrji, ani słowianom, ani Rosji nie zro­
bili nic dobrego, a tyle napsuli na kongresie, że mo- 
tarstwa i ludy najwięcej interesowane w pokojo­
wym rozwoju wschodu nie mają powodu być wdzię- 
fznemi Austrji. Zadowolone były tylko Anglja i 
tłiemcy, w interesie których dyplomacja szkodziła 
<arówno Rosji, jak i samej Austrji. Naturalnie, że ro­
biło się to bezwiednie, z pełnem przekonaniem, że 
Austrja odniesie korzyść, a straty spadną tylko na 
losję. W y lcdniu, jak się zdaje, już teraz nie 
aidzą się Poc‘ tym względem: niezadowolenie z tra­
ktatu berlińskiego objawia się tam teraz równie o-

stro jak i w Rosji, leżeli nawet nie ostrzej. A po­
mimo to wszystko dyplomacja austrjaika woli 
szukać poparcia u mocarstw stojących na stro­
nie od europejskiego Wschodu, niż starać się o po­
rozumienie się z Rosją. Polityka taka fatalnie musi 
doprowadzić do ciężkich starć, aAustria drogo może 
przypłacić każde powodzenie. Cóż powiedzą austrjac- 
cy mężowie stanu, gdy i te drogo opłacone powodze­
nia staną się dla ich cesarstwa takiem samem źró­
dłem nieprzyjemnych i uciążliwych rozczarowań, ja­
kiem stał się traktat berliński, nad którego ułoże­
niem pracowali z taką wzorowa gorliwością na wła­
sną szkodę. Należy jeszcze wziąć na uwagę i to, że 
polityka odwołująca się do siły oręża stawia na kar­
tę bardzo wiele i doprowadza często do porażek. Na 
półwyspie bałkańskim austrjacy umieli pobudzić 
przeciwko sobie wszystkie narody, choć zdobyli kil­
ka dogodnych strategicznych i dyplomatycznych po- 
zycyj. Ta nienawiść narodowa wszędzie uczuc się 
daje: pod jej wpływem strasznym jest dla Austrji i 
rosyjski jenerał w Bułgarji i zbliżenie księcia czar­
nogórskiego z sułtanem i pobyt pretendenta serb­
skiego w°Cetynji. W celu przywrócenia równo­
wagi królowi serbskiemu Milanowi oddają nad­
zwyczajne honory: zapraszają go do Niemiec na 
coroczne jesienne manewry, gdzie monarcha serb­
ski odbierać będzie honory na równi z człon­
kami najstarszych europejskich dynastyj. Bynaj­
mniej nie jesteśmy przeciw takiemu podnoszeniu 
panującego w słowiańskim narodzie. Jeżeli okoli­
czności zniewolą rząd serbski do wyrzeczenia się 
austrofilskiej polityki, glos króla serbskiego będzie 
miał tern więcej wagi, im wyżej stać on będzie 
w monarchicznej hierarchji Europy. Tylko o jednej 
okoliczności zapominać nie należy—oistotnem uspo­
sobieniu ludu serbskiego, który nigdy nie zdradzał 
wszechsłowiańskiej sprawy i niemało pracował nad 
oswobodzeniem półwyspu bałkańskiego.” I

Moskwa 21-go sierpnia.—Moskowskija wiedomosti 1 
dowiadują się o przybyciu do Sewastopola na paro­
statku wojennym „Eriklik” komisji rządowej, zło­
żonej z wojskowych wyższych stopni, której poleco­
no zbadać cale wybrzeże morza Czarnego od Epatorji 
do Jałty i wyznaczyć miejsca najdogodniejsze dla 
wylądowania wojsk. Być może, że po zbadaniu wy­
brzeża nanowo podniesionym zostanie projekt z r. 
1875-go, według którego Sewastopol byłby mocno 
ufortyfikowany. .«

Ostatnia poczta
„Kur jera Warszawski eg o".
Zagrzeb 21-go sierpnia. — Ban Chorwacji zarzą­

dził ponowne wywieszenie flagi węgierskiej w No­
wej Gradysce, gdzie lud takową zdarł przemocą. 
Raniony podczas tutejszych zaburzeń czeladnik 
stolarski, Styploszek, zmarł skutkiem ran odniesio­
nych. Pogrzeb odbędzie sie jutro o bardzo wcze­
snej godzinie.

Fróhsdorf 21-go sierpnia. — Z milczącą rezygna­
cją znosi hr. Chambord swój stan okropny. Raz 
tylko, gdy cierpienia przemogły jego siły, wyrzekł 
z cicha: „Panie! wybaw mię!” Dzisiaj na żądanie 
hrabiego przystąpiła do jego łoża księżna Małgorza­
ta. Z tajonem łkaniem uklękła i ucałowała dłoń 
chorego. Potem milczącem spotkaniu księżna opu­
ściła pokój boleści.

Frohsdorf 21-go sierpnia. — Hrabia Chambord 
przyjmował dziś komnnję. Jutro na życzenie hrabi­
ny nastąpi wystawienie Przenajświętszego Sakra­
mentu.

Berlin 22-go sierpnia.—Półurzędowy komunikat, 
umieszczony na miejscu naczelnem w dzisiejszej 
Norddeutsehe Allgemeine Ztng (telegrafowany nam 
wczoraj, przyp. red.) opiewajak następuje: „W Niem­
czech zrzadka stosunkowo, i pobieżnie a przelotnie 
najczęściej, zwraca się uwagę na ustawiczną wojnę, 
jaką we Francji prasa wszystkich stronnictw w naj­
rozmaitszych formach, z najrozmaitszych punktów 
rozumowania wychodząc, a w gwałtowności i bez­
względności wzajemnie współzawodnicząc przeciw 
niemieckiemu sąsiadowi prowadzi. Trzeźwy pogląd 
na rzeczy, właściwy niemcom, i niski dotąd stopień 
ich narodowej drażliwości, niełatwo zdołają zrozu­
mieć namiętności, które szukają sobie ujścia w o- 
wym okresie obelg i podżegań, a od których, o ile 
śledzimy prasę francuską, żaden właściwie organ, 
jakiejkolwiek byłby on barwy, choćby na krótki 
czas uwolnić się nie może. Od czasu do ęza?u.u^ 
źaćby wszakże należało za obowiązek, jaki się m 
wobec pokoju europejskiego, streścić ^^a"t'0wno- 
kie owe napaści w swej rosnącej n wszystkich 
ści wywrzeć mogą, a które t0JJIawe Francji, jeżeli 
spokojnych obserwatorów naw^ Francja,
tam są jeszczetacy,łtoJności swoich głosicieli odwe- 
dzięki bezmiernej g"^ takoWi u własnego narodu i da- 
tu i dzięki ust>osobinnijch kolach aaitatorów
lej, ai w 

w Alzacji i Lotaryngji budzą, przedstawia się dziś ia- 
ko jedyne państwo, które trwale zagraża pokojowi eu ­
ropejskiemu. Razem z tą świadomością narzuca się 
przekonanie, że stan taki dłużej potrwać nie nudę, 
bez poważnego zagrożenia zgodnemu dążeniu wszys­
tkich poważnych polityków, którem jest pokój. Im 
wyżej bowiem wzdyma się fala namiętności, które 
rozniecić usiłuje niesumienna agitacja dla swoich 
celów, tern mniej daje się przewidzieć, czy i jak dłu­
go fala ta w łożysku pokoju europejskiego da się 
jeszcze skutecznie zamknąć. Z pełną słusznością, a 
ze spotęgowanym naciskiem można tu zastosować 
przysłowie ludowe, że djabeł, którego się ustawi­
cznie malowało na ścianie, w końcu pojawi się 
w swej rzeczywistej postaci.”

Paryż 21-go sierpnia.—Ministerstwo marynarki 
otrzymało dzisiaj depesze od Harmanda, komisarza 
cywilnego dla Tonkinu, sięgające do d. 13 b. m. Nie­
ma w nich wspomnienia o zwycięzkieh wycieczkach 
pułkownika Badensa. Zdaje się przeto, iż wiadomo­
ści Standarda opierały się na fałszywych pogło­
skach.

Paryż 21-go sierpnia.—Minister wojny Thibaudin 
powrócił ze swej podróży inspekcyjnej do wscho­
dnich granic Francji. W pierwszych dniach wrze­
śnia udaje sie tenże do Lugdunu, aby objechać gra­
nicę południową.

AZetaandrja 21-go sierpnia.—W dniu jutrzejszym 
odchodzi ztąd 300 żandarmów do Suakim, aby przy­
wrócić spokój pomiędzy beduinami, którzy podnieśli 
rokosz w imię fałszywego proroka.

Aleksandria 21-go sierpnia. — Przybyła tu fran­
cuska komisja naukowo-lekarska orzekła, że chole­
ra znajduje się w stanie wygasania i krótko już; 
potrwa. Stan zdrowia w Kairze jest pomyślny.

Telegramy własne
„ W nr jera BParssawskiego*^

Wiedeń 23-go sierpnia.
Artykuł Norddeutsche Allgemeine Zeitung oddzia 

łał deprymująco na wszystkie giełdy europejskie. 
France nazywa go prowokacją.

BPiedeń 23-go sierpnia.
W otwartym d. 16 go b. m. sejmie istryjskim w 

Parenzo wybuchł wczoraj zatarg pomiędzy włoska 
większością a kroacko-słowiańską mniejszością. 
Włoscy deputowani przeszkadzali systematycznie 
mówcom słowiańskim. Ci ostatni opuścili przeto 
sejm, przesiawszy protest do hr. Taafego.

Hildapestst 23-go sierpnia.
W Tyrnawie ostatniej nocy zburzono pomniki na 

cmentarzu żydowskim.
Pary# 23-go sierpnia.
Dzisiejsze dzienniki angielskie ogłaszają depeszę 

z Hanoi z dnia 17-go b. m., która donosi, że kolumna 
francuska, maszerująca przeciw obozowi anamitan 
pod Sontay, zmuszoną była cofnąć się po żywem 
spotkaniu pod Phubaii, powróciła jednak nazajutrz 
I zajęła miasto.

yf ?eksandrja 23-go sierpnia.
Na cholerę zmarlo tu do wczoraj zrana 37 osób, w 

innych miejscowościach Egiptu 197.
Kair 23-go sierpnia.
Od wtorku rano do środy rano zmarło na chole­

rę ogółem 132 osób, w tej liczbie jedna tylko w Ka 
irze.

Petersburg 23-go sierpnia.
Komisja w ministerstwie koraunikacyj, roztrząsa­

jąca projekt ustawy dla dróg żelaznych, opracowa­
ny przez komisję lir. Baranowa, wydała opinię- 1 
wprowadzenie ogólnej dla wszystkich kolei u■ t>> . 
jest w tej chwili niemożliwe, ^“’^^^“‘’moty- 
projekt organizacji wyzszej ,a-[)bna rada jeszcze 
wując swoje zdanie tern iz J dziń wpływ rządu 
bardziej rozluźniłaby 1 
na przedsiębiorstwadróg-el----y

giełda.
Dnia 23-gosierpnia roku 1883-go.

Wobec wczorajszych notowań urzędowych 2J1.75 
oraz wiadomości z zebrań przedgiełdowych, które o- 
piewały na 201.75 w żądaniu, a nawet na 201 50 ' 
spodziewać się należało podwyżki kursów walut oh 
cych i mocniejszego usposobienia.

Tymczasem ze strony jednego z bankierów oka- 
zala 81ę silna podaż marek i f„ntów “"nJS 
która spowodowała Oow8i„ymanie



2867 Dentysta Wład. Zieliński powrócił z zagranicy

•ą reperację, parasoli, wachlarzy, M 
>k i tym podobnych rzeczy. 3310

Płyn ten otrzymany z igieł

' ■ ■ -J'"

(z wycieczkinaukowej). Senatorska 2, róg Miodowej.

Tak stare, jak i nowe żyto w silnym dowozie. Dowo­
zy te 1,000 korcy żyta i 900 korcy pszenicy wynoszące, 
tembardziej za silne uważać należy, iż pora obecna — I 

815) Sir Henryk Stankiewicz (spec, cho­
roby weneryczne i skórne) mieszka obecnie przy u- 
licy Nowy-Świat nr 7. Przyjmuje chorych, jak do­
tychczas, od godziny 10-tej do 12-tej rano i od 4-tej 
do 7-ej po południu. W lecznicy (plac Teatralny 
nr 7) przyjmuje codziennie od godziny 1-ej do 2-ej.

WmictwB Gazety Lekarskiej
Wyszła z druku nakładem Gazety Lekarskiej 

— Sir JT. Prsybylskit Nowy-Świat nr 28 
Choroby oczne. —2864—Sprawozdanie z targu zbożowego

Ha placu Witkowskiego dnia23-go sierpnia 1883-goroku.

zdolni, potrzebni są zaraz do fabryki 
kapeluszy słomkowych, ulica Dzfel- 
n;l * 3374

posiada nader miły zapach 
a rozpylony w mieszkaniu wy- 
daje balsamiczną woń drzew 
iglastych. Jest to jedyny 
środek mogący służyć 
do odświeżania powie­
trza i niszczenia miaz- 
matycznych zarodków. 
Główna sprzedaż oryginalnej

EAU de PINS 
w aptekach: pp. M. Barcza, 
Marszałkowska 16 18; D. T. 
Heinrich, plac Teatralny. 
W składach: pp. Spiess i 
Syn, Senatorska % 5; Mro­
zowski, Miodowa 6; w La- 
boratorjum W. Russya- 

na, Bracka 2.

—2233—

profesorów Nolhóagela i Rossbacha, 
tłumaczenie z 4 wydania niemieckiego. Cena 
dzieła wynosi rs. 6, z przesyłką rs. 6 k. 
50. Nabywać takowe można w Redakcji 
Gazety Lekarskiej, Marszałkowska 
J6 45, oraz we wszystkich redakcjach war- 
szawskich czasopism lekarskich.1931

klik# dni pogodnych—które dla dokończenia zbiorów 
spożytkować trzeba, nie jest wcale dla dostawy na taigi 
przyjazna.

Chęć kupna jest dosyć znaczna. Wobec jednak wyso­
kich żądań i upornego trzymania sio przy nich ze strony 
posiadaczy, tranzakcje idą dość ociężale i wstrzemięźli­
wie.

Zakupy ciągle tylko na konsumcję miejscową, na wy­
wóz się bowiem nie opłacają.

Za pszenice wyborową do 10 rs. 10 kop. za korzee 
płacono, za średnią 8 rs. 80 kop. do 9 rs. 15 kop., wil­
gotne ziarno od 8 rs. 15 kop. do 8 rs. 25 kop. za korzec 
sprzedawane.

Żyto wyborowe 6 rs. 75 kop. do 7 rs. za korzec, śre­
dnie 6 rs. 45 kop. do 6 rs. 65 kop.—zawsze więc cokol­
wiek taniej niż w tygodniu minionym.

Owsa dostawiono osią blizko 150 korcy. Ziarno to 
jednak przeważnie mokre, wysokich een nie osiąga. Plą­
cą 3 rs. 50 do 3 rs. 75 kop.

Dowóz siana i słomy nieznaczny. Ceny niezmienione.
__ ‘ J. B7.

Sprawozdanie o handlu skórami.
Handel skórami w ebecnej chwili w nieco gorszych znaj­

duje się warunkach. Zla sprzedaż skór wyprawnych wpłynę­
ła też na obniżkę cen skór surowych.

Na żywem bydlęciu płacono na targu praskim rs. 7 do rs. 
15 kop. 50 za sztukę.

Na wagę również skóry staniały o ■/, do % kop. na fun­
cie. I tak: płacono za 1 funt skóry w sztukach ogólnej wa­
gi 60 do 65 funtów—14%—14*/4 kop., w sztukach 65 do 70 
funtowych 15 — 14% kop., w sztukach 70—75-funtowyeh 
13%—15% itd. Mowa tu o skórach nieoezyszezonyeh z ro­
gami.

Skóry oczyszczone bez rogów o %kop. na funcie drożej od 
nieoezyszezonyeh: za funt w sztuce wagi 60—65 f.—15% do 
15 kop. itd. z przyrostom % kop. na funcie.

Skórki cielęce prowincjonalne—warszawskich już niema— 
spadają w cenie, a jakkolwiek żądają jeszcze za wyborowe 
gatunki do 25 rs. 50 kop., ale chętnie oddawanoby je i ta­
niej, gdyby się kupiec znalazł.

Spodziewaną jest jeszcze większa obniżka ceny z powodu, 
iż za granicą, jak również i na jarmarkach w Cesarstwie, a 
mianowicie w Niżnym Nowgorodzie, ceny również znacznie
spadają. ' Z HA 1

WYKAZ DEPESZ
otrzymanych przez warszawską centralną stację telegra­
ficzną w dniu 22-im sierpnia roku 1883-go, a niedoręezo- 
nyeh adresantom, z powodu niedokładnych adresów:

Muzozezka 62, Podoski, —- Fabryka mebli, Bernard 
Czensnia, — Erywańska nr 5, Kirżybskiemu, — Maria 

żądany jest do kupna lub zamiany na dom, 
w środku miasta położony. Windom. Dziel­
na 14, mieszk. 10. ___ 3365_____

— Sir Wl. SSyszyński. właściciel zakła­
du kefirowego, powróciwszy z wód, przyjmuje cho­
rych z wewnętrznemi chorobami, od g. 9—10 zrana 
i od 4—6 po poł. Jerozolimskie aleje nr 9. (2847)

II I II   If

Bardzo ważna wiadomość dla kwiacia­
rek, magazynów mód, kapeluszników 
itd,. pierwsza krajowa fabryka szne- 
lek jedwabnych.—Będąc dłuższy czas 
we Francji widząc ogromne sumy przy­
syłane dla zakupu sznelek, zamierzyłem 
przyswoić te gałeż przemysłu i w tym 
celu otworzyłem fabrykę sznelek, Gęsia 4, 
spodziewam się że Sz. Publiczność, zasz­
czyci mnie zaufaniem. Wszelkie gatunki 
sznelek, nieustępujące zagranicznym o 
50°/o taniej. Sprzedaż w sklepie na Na­
lewkach J612.—S.jD. Wiener. 2281

POKÓJ UMEBLOWANY 
z przedpokojem, w hotelu Angielskim, 
do wynajęcia. — Wiadomość w tymże ho­
telu w magazynie rękawiczniezym M. Wierz­
bowskiej. 2294

zwrot przeciwny. Wskntek tego płacono za walutę 
niemiecką więcej, niżby należało.

Za weksle długoterminowe na Berlin żądano 49.75, 
o 2’/a kop. niżej niż wczoraj. Obrotów jednak nie 
dokonano. Krótkoterminowe sprzedawane z począ­
tku tylko po 49.65 spadły później do 49.62‘Ą i znów 
ku końcowi pierwotną cenę osiągały—przy żądaniu 
49.67’/2, również o 2’/a kop. niższem.

Na pomniejsze miasta niemieckie długoterminowe 
weksle 49.55 do 49.65, stosownie do chwili i dobroci 
papieru. Krótkoterminowemi nie obracano.

Funty szterlingi w wekslach krótkoterminowych 
na Londyn po 10.07%, 10.08 i w końcu do 10.09 ku­
powano. Żądano 10.10 jak wczoraj.

Na Paryż za 100 fr. nieco drożej — 40.30 żądano, 
płacono też 40.20 140.22%, również do 5 kop. drożej 
niż wczoraj.

Na Wiedeń żądania bez zmiany 85,20, lecz wyżej 
płacono. 84.95 dawano z początku jak wczoraj, pó­
źniej zaś 85.05.

Listy likwidacyjne i pożyczka wschodnia notowa­
ne tylko nominalnie w żądaniu. Pierwsza bezzmien- 
nie 89 za większe i 88.90 za mniejsze, druga taniej 
92.40.

Listy zastawne ziemskie wstrzymane w ruchu ku 
zniżce, notowane były jak wczoraj, a nawet trochę 
wyżej. Serja La 100, 99.95 i 99.90 w żądaniu. Za 
A 99.70 płacono. Serji H ej nie dotykano. Serja
III- a bez różnicy odcinków 99.60 w żądaniu, po 99.30 
płacona.

Miejskie serji Lej 96—jak wczoraj, serji Ii-ej 
93.60, o 10 kop. wyżej, IH-ej 93 — o 25 kop. niżej i
IV- ej 92.90, o 10 kop. niżej niż wczoraj w żądaniu. 
Płacono za serji Ii-ej 93.40, za III-ej 92.90.

Łódzkie ciągle dobrze i jednakowo, 86, 85.75 i 
85.25 w żądaniu.

Z akcyj za hermanowskie 320, za łyszkowickie 
300 ofiarowywano bez sprzedających.

Godzina 12%. Usposobienie wyczekujące. Za we­
ksle długoterminowe na Berlin 49.72% płaconoby.

J. IPi

Do pp. Adwokatów.
Uprzejmie uprasza sio o łaskawe piśmienne 
zawiadomienie Jacentego Garyńskiego, aleja 
Belwederska N> 2, w Warszawie, o sprawie 
Marjanny Stawowskiej, w przedmiocie odbio­
ru spadku. 33(58

Gltioksohn, — Nowy-Swiat nr 08, mieszk. nr 9, Schu­
mann,—Moses Frenkel.—Scbofrueht, Pawia nr 4,—Zyn- 
ger, Grzybów Dr 50,—Rajnhold, Dzika,—Izydor Silber- 
inaun W olf Blumann,— Wązka-Mila, Sznejersohn,— 
Gąiia 21, Abram Stryk dla Berka Berkermann, — Grzy­
bowska 10, Pereltuann.

Uwaga. Osoby, życzące odebrać którą z wyżej wy­
mienionych depesz, winny przedstawić stacji telegraficz­
ni dowód legitymacyjny.

Ważna Wiadomość nia Fabrykantów otrzebujących mułku <lo odltw'.L • i U u’ 
nb mosiężnych który można nltyehmUet 
jierać, z powodu kopania fundamentów** 
■ogu ulic Żelaznej i Leszna Jń 43. a37fl

bogato rzeźbiony, to jest 6 krzeseł, 2 fotele ka­
napa, stół i lustro konsolowe, wszystko surowo 
orzechowe, za cenę bardzo przystępną. Wia­
domość Świętokrzyzka 17, mieszk. 3. 3375

SZLĄZKA FABRYKA 
WflB I MVW 

z powodu słabości właściciela zamierza zaraz 
sprzedać tylko urządzeń e za nieznaczną za- 
łatę. Wrocław, Berlmerstrasse 40. 2264

hard, Patentowaną Fabrykę Gorsetów egzystującą 
od lat kilkudziesięciu przy ulicy Miodowej Nr 2, 
drugie wejście od ulicy Podwal (pałac dawniej Dy- 
zrnańskich), prowadzić będę nadal pod tąż sarną tir-

Duży SKLEP s
z 2-ma wys.tawowemi oknami, w najruchliw­
szym punkcie miasta, jest do odstąpienia. U- 
^rasza się o składanie ofert z wymienieniem na 
jaki interesw Kantorze Kurjera pod lit. L. M. N.

LL1N1 (w ogrodzie Saskim): Dziś: „Halka**.
Jntro; „Sąsiedzi”.—NOWY (przy ulicy Królewskiej): 
Dziś: „Pierścień rodzinny”. Jutro: „Dzwony kor- 
newilskie**.

g
5’
t» - . ..
g- przeniesioną została z dniem 8 Lipca 22
W r. b. z ul. Podwal na ul. Bielańską
“ Ni 4, drugi dom od Senatorskiej. Pole- JU 

ca swoje wyroby, a także przyjmuje ,£
& wszelką reperację, parasoli, wachlarzy, M 

lornetek i tym podobnych rzeczy. 3310

B ZAWIADOMIENIE
Niniejszem mani honor zawiadomić Sz. Publi- 

czność, że po śmierci męża mego s. p. Jana Bern- 
ii I I.ITT li I I K7 _ ... ..T TY,. 2-  It li on”/r-.-Gi-i i

mą i w tymże miejscu. Spodziewam się że Szanowna Publiczność 
raczy łaskawie zaszczycać swemi względami i zaufaniem, a z mej 
strony dołożę wszelkich starań, ażeby godnie odpowiedzieć Jej 
zaufaniu. 2179

Fryderyka Bernhard.

Synflyl tymczasowy masy upadłości 
Chajma Rzepkawicza, 

właściciela fabryki ,w Ozorkowie, na mocy 
502 art. kodeksu handlowego, wzywa wie­
rzycieli masy upadłości Chajma Rzepkowi- 
cza, żeby stawili się przed podpisanym syn­
dykiem, zamieszkałym w mieście Kaliszu w 
przeciągu dui 40, poczynając od 15 (27) Sier­
pnia r. b., z tytułem swoich wierzytelności, 
Które składane za podpisem Sędziego Komi­
sarza, będą sprawdzane według artykułów 
501—513 K. 11. Niestawiennictwo na niniej­
sze wezwanie pociągnie za sobą następstwa 
przewidziane w art. 510 K. H. — Kalisz 8 (20) 
Sierpnia 1883 r.. Juljan Sobolewski, adwo­
kat przysięgły, Marjańska, dom Rozena, na- 
przeciw hotelu Berlińskiego._________2283

Jest do sprzedania

Proces Tisza-Eslarski.
opis dokładny rozpraw sądowych, odbytych 
W Sądzie nyjregyhazkim, od d. 19 Czerwca 
do 3 Sierpnia r. b.

Według urzędowych stenogramów i sprawo­
zdań, ułożył S. P.

Nabyć można w Redakcji „Izraelity," ul. 
Zielna Jw 18, oraz wje wszystkich księ­
garniach.

Cena egz. kop. 50, z przesyłką w opa- 
see kop. 55._______ ’________ 2287
Są do nabycia w znaczniejszych księgarniach

WYPISY POLSKIE 
ułożone przez Antoniego Bądzkiewicza. 
Część niższa, k. 70, w oprawie k. 80. 3369

W niedzielę, dnia 26-go sierpnia 1883 r.
Wielki concert orkiestry warszawskiej pod dyrekcją 

Adolfa Sonnen feltla,
w połączeniu z okiestrą 1. g. grodzieńskiego pułku 
huzarów, pod dyrekcją p. Klauzińskiego; na zakoń­
czenie spalony zostanie Wielki, wspaniały brylanto­
wy f ajerwerk, urządzony przez pyrotechnika 
warszawskiego p. M. Koilera, oraz illuminacją ogro­
du przeszło 1000 chińskiemi latarniami. Początek o 
godzinie,?-*ej. Koniec o g. 10-ej wieczór. (2874)

— Auljan SA'rsycki. ad wokal ]mysieg\y, 
powrócił do Warszawy i.przeniósł kancelarję na u- 
licę Nowy-Świat nr SS (róg alei Jerozolim­
skich), mieszkania nr 27. —807— 

St

FABRYKA PARASOLI 
i TOKARSTWA

Henryka Kieffer,



^ZEGAREK
zloty męzki

w dwóch kopertach, uszkiem nakręcany, z li­
terami E. C., zgubiono na placu Mokotow­
skim w czasie manewrów dnia 22 Sierpnia. 

(Uprasza się o łaskawe zwrócenie za nagro- 
[dą rs. 10 do J. Zarakowskiego, podporiiez- 
Jnika Lejb-Gwardji Litewskiego pułku, Moko­
towska )® 1, lub do braci Kaczyńskich. Pa­
nowie jubilerzy7 zechcą zwrócić uwagę na po- 
wyższy zegarek. 3367

Przy placu Zielonym i ulicy Marszał­
kowskiej są do wynajęcia

Mieszkania:
na dole: 4 pokoje, przedpokój i kuchnia; 
na piętrze: pokój kawalerski z przedpoko­
jem, 4 pokoje, przedpokój i kuchnia; na 
2-m piętrze: 5 pokoi, przedpokój i kuchnia. 
Marszałkowska Av 54, u stróża.2282

Do sprzedania

w środku miasta, z dłuższym kontraktem 
dzierżawnym, obszerncmi stosunkami, ze Wszoł­
kiem! rekwizytami, oraz z inwentarzem ży­
wym i martwym. Szacunek 3,200 rs. Refle- 
Iktanci raczą adresy nadesłać do kantoru Ku- 
rjera Warszawek, pod lit. S. IV. D. 3362

Młyn parowy
wrnz z piekarnią parową, świetnie prospe­
rujący, w M arszawie, wraz z domem miesz- 
Ikalnym i 12,000 łok. Q placu na bardzo do­
godnych warunkach do sprzedania.—Wiado­
mość w kancelarji adw. przysiąg. Adolfa i 
jdana Finkelhaus, Miodowa 6, między go- 
!dziną 5 a 7 po południu. 3359

SfinKa i wychowanie.
• tancja dla uczni szkol pod dozoiem inęz- 
Akim. Pomoc naukowa i fortepian w miej- 
Iseu, oraz innem wymaganiom czyni się za­
dość. Ulica Długa AA 17 i mieszk. 17. 12421 
łtancja dla uczniów z upoważnienia Wła- 

ipdzy szkolnej. Czysta .V1 4, m. 23. 12545
l tancja dla uczni z upoważnienia Władzy 
Hszkolnej, mieszkanie piękne od frontu, for­
tepian, konwersacja niemiecka: trzeci dom od 
Kopernika, ul. Oboźna 1, a mieszk, 6. 12588 
Ltancja dla dwóch uczni z wstępnej, pierw- 
oszej lub drugiej klasy, za przystępną cenę, 
w blizkoaei gimnazjów’4-go i 3-go. z zape­
wnieniem pomocy w naukach i rodzicielskiej 
opieki. Hoża JA 18A. mieszkania 23. 1710
Z upoważnienia Władzy szkolnej stancja 

dla uczniów w blizkości 4-ch gimnazjów i 
szkoły realnej. Korepetycje na miejscu. Do­
zór męzki. Bliższo warunki na miejscu: Se- 
natorska 16, (róg Bielańskiej), mieszk. 18.

Stancja dla uczniów wraz z korepetycjami 
w miejscu. Chmielna AA 33, ni. 4. 12668

4 tancja dla uczniów ż zapewnieniem su- 
itmiennego dozoru i rodzicielskiej opieki. 
Korepetycje, lekcjo francuskiego i muzyki w 
miejscu. Chmielna AA 13, mieszk. 9. 12409

Z upoważnienia Władzy szkolnej przy 
(rodzinie niemieckiej stancja dla uczniów 
w blizkości gimnazjów I, III, IV i VI, na u- 

miarkowanych warunkach; korepetycja i for­
tepian w miejscu. Nowogrodzka AA 5, mie- 
szkania AA 4. 12610
Potrzebną jest bona niemka, z chltibnemi 
| rekomendacjami. Karmelicka 13B. m. 3.

Iila uczni wygodna stancja. Ulica Widok 
JAA 11, stróż wskaże; tamże lekcje muzyki 
po hop. 20._________ '_________ 12765 '

Za pozwoleniem władzy szkolnej przyj­
muję uczniów na stancję, gdzie znajdą stół 

przyzwoity i dobry przykład w naukach i 
prowadzeniu się z domowego celującego 
ucznia. Elektoralna Ag 37, m. 12, 12718

I poważniony przez władzę szkolną, przyj­
muje na stancję uczni za rs. 150 rocznie, 
zapewniając opiekę rodzicielską. Wiadomość 

ha miejscu, u właściciela domu JA 27, przy 
ulicy Stare-Minsto. 12739
hiarja Matuszewska przełożona pensji żeń- 
IłJskiej Leszno 28, zawiadamia że zapis u- 
ezennic już się rozpoczął a lekcje zaczynają 
lię 1 września. 11787
'. dozwolenia Władzy szkolnej, stancja 
Adla uczniów. Opiekę zapewnia się sumien­
ną. Warunki przystępne. Nowy-Świat AA 7, 
hieszkania 43,12348
t tancja dla uczniów. Korepetytor w miej- 
*seu. Swiętokrzyzka J5 17. Jaczewska. 12457

1 auczycielka wyższa, rządowa, z kiłko- 
|nastoletn.*il' Praktyką, poszukuje lekcyj, lub 
korepetyeW wszystkich przedmiotów. Adres: 
li. Nowy-Swi®t JA 13, w atieyaie po prawej 
■roni e, »a M*"* 1»»

W upoważnienia Władzy szkolnej przyj- 
£/muje się na stancję panienki uczęszczają­
ce do gimnazjów, z konwersacją języka Iran- 
tuzkiego- Uliea Biała AA 6, m. JŚi 6. 12667

ter.

Jest do wynajęcia od 1 Września 3373

92 40
92.40
92.40

dr. żel. warsz.-w. rs. 100 
dr. żel. warsz. -b. rs. 100 
dr. żel. warsz.-terespol. 
dr. żel. fabryczno-lódzk. 
Banku handl. w Warsz. 
Banku dysk, w Warsz. 
Banku handl. w Łodzi, 
warsz. Tow. ub. od ognia 
warsz. Tow. fabr. cukru 
Tow. fab. cukru Józefów 
Dobrzel. Tow. fab. cukru 
Tow. Lilpop, Rau i Lew. 
Tow. Łazienek i Łaźni

Maszynistki
podręczne, oraz panny do nauki, potrzebne 
są zaraz do fabryki bielizny. Wiadomość w 
składzie bielizny przy ul. Długiej AA 17. 3372

rOO.
99.90
96.00
93 60
93 OO
92 90
86 00
89 00
88.90

dobrze procentujący, lecz w środku miasta. 
Wiadomość przy ulicy Złotej AA 10, miesz­
kania AA 14. 3366

Zarząd Forteczny Inżynierski w Warsza­
wie, podaje niniejszem do wiadomości, iż 
w dniu 16 (28) bieżącego miesiąca Sierpnia, 
o godzinie 12-ej w” południe, odbędzie się 
w Cytadeli Aleksandrowskiej, licytacja na 
sprzedaż do rozebrania starej drewnianej 
szopy, pod Jfe 47. 2292

n
,, _ - o  M

Papiery publiczne:
4o/o Listy z. 3 
5% Listy z. ’

« .Listy zast.

Listy zast. 
4% Listy
Bilety 'Banku Ces. ser. I, II i III 
Ros. Poż. Premj. z roku 18b4 

ąą *ł lOUO
1 Pożyczka wschodnia rs. 100 
ir „ rs- 100In : . w 

AIscje i obligacje:
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje Tow. zakł. przędz. Zaw

Wartość kuponów:
Od Listów zast. nowych 5% kop. 8411/)!.
Od Listów z. ni. Warsz. s. I i II k. 197s/o>
Od Listów’ zast. m. Łodzi kop. 1555/9.
Od listów likwidacyjnych kop. 90.

Kurs ileW wmanstt!.
Dnia 23-go sierpnia 1883 r.

Tkońc. giełdy 
~~fcti.d. fplne- 
49 67'/a —— 
10.10 —— 
40 30 — 
85.20 —

elegancko, z przedpokojem, z usługą, samowa­
rem i opałem. Wiadom. Sienna 3, mieszk. 6. 

Ostrzega się pp. Myśliwych 
aby na polach wsi Chrzanów, Górce, Odda­
ny i Groty przezemnie wydzierżawionych me 
polowali pod utratą psa, broni i odpowie­
dzialnościąsądową. ■— A. Scharle. 3>,0

Potrzebny jest do kupna lub zamiany na 
majątek ziemski

W e k s 1 «i
Berlin 100 mar. z krótk. 
Londyn 1 funt stert. „ 
Paryż 100 franków 
Wiedeń 100 guld.

3 okr. ser. I i II 
:. nowe z r. 1869 d.

m. Warsz. serji I

’’ ™
”, ”, 1V 

m.” Łodzi ” serji I 
likwidacyjne duże, 

małe.

  

Iirancuska młoda, biegła w szyciu na ma­
szynie i krawieeczyznie, poszukuje miejsca 
do dzieci. Krakowskic-Przedmieścio 7, pra­

we skrzydło, mieszkania. 28. na dole. 12675 
Vaaczyciclki polki poszukuje się, do po- 
Jjezątkujących dzieci. Adres: pp. OśtaszeW- 
sey w Włocławku._____________ 1714_____
Oficsr wyższej broni przygotowuje do egza­

minów, na uzyskanie praw wolno-wstępn- 
jącyeh 2-ej i 3-ej katcgorji i dla wstąpie­
nia do junkierskiej szkoły. Ciepła, domu 
JA 1008e. 12664

Gfakład nauki rękodzieł dla kobiet. Mar- 
/jszałkowska JA 53, dla niezamożnych kursa 
za połowę ceny.  11048

Iekcje kroju i szycia sukien, okryć i bie- 
jlizny na sposób francuzki udziela u siebie, 
po domach i pensjach nauczycielka kroju.— 

Adresy składać w kantorze Kurjera Warsz. 
pod liter. A. W.12793

M auczycielka niemka, posiadająca język 
llfraneuzki, muzykę i śpiew, poszukuJe z 
raz miejsca. Adres: Hermann 
Włocławku.

Student uniwersytetu poszukuje korepety- 
cyj. Oferty w kantorze Kurjera pod adre- 
sem: „Filolog.11 12797

Vauczyciel gruntownie i fundamentalnie 
jjwedług najnowszych zasad pedagogicznych 
przygotowujący uczni do szkół rządowych, 
poszukuje lekcyj na godziny. Oferty w kan­
torze Kur. Warsz. pod lit. A. B. C. 12833

Ijanny uczęszczające do zakładów nauko­
wych i do Inst. Muzycznego mogą znaleśe 

mieszkanie, z całodziennem utrzymaniem, oraz 
właściwą opiekę. Wiadomość: Hoża AA 30a, 
mieszk. JA 8, na parterze.  12588

Student uniwersytetu posiadający jeżyki- 
francuzki, angielski, niemiecki, oraz muzv' 
kę, poszukuje korepetycyj, lekcyj lub kon- 

dycyj. Adresy składać w kantorze Kuriom 
Marsz, pod liter. L. M.  12461
Rodowita paryżanka uilziela lekcje kon- 

wersacji godzinę dziennie, za 3 rs. mie- 
sięcznie. Ogrodowa AA 5. 12487

paryżanka młoda, znająca krój i szycie 
j na maszynie, oraz bony francuzkie do u- 
mieszczenia. Wiadomość w biurze nauczy- 
cielskiem AnnyDamerau, KrakoWskie-Przed- 
mieście AA 36, wprost Saskiego placu. 12836 
IVanczycielka udzielająca lekcjo na forto- 
ląpianie i język francuzki, życzy objąć miej­
sce stałe, lub demi-place. — Tamże jest do 
sprzedania fortepian i wiadomość o lekcjach 
muzyki. Złota 13, mieszk. 14.12817

Ham honor zawiadomić szan. Rodziców 1
Opiekunów, że zmieniwszy lokal mego 

pensjonatu na daleko obszerniejszy, miesz­
czący się obecnie przy ulicy Pięknej AA 21 
(pierwszy dom od ulicy Marszałkowskiej), 
naprzeciw V-go i w pobliżu lV-go gimna­
zjum, mam jeszcze umieszczenie dla kilku 
uczni, gdzie oprócz pomocy w naukach, 
znajdą troskliwą i prawdziwie rodzicielską 
opiekę. G. Rosenzweig.________ 11941
riądana nauczycielka z patentem wyższym 
j^rządowym, na wyjazd; tamże pomieszcze­
nie z utrzymaniem dla panienki. Nowy-Świat 
AA 18. mieszkania 64.12612

II to chcs mieć córki praktycznie, dobrze 
ąwychowane, obok ścisłego dozoru, troskli­
wej opieki zgłosi się: Chmielna 27, m 18. 

Tamże przyjmują panny na stancję. 1735 
Ctancja dla uczni z zapewnieniem opieki, 
Hpomocy w naukach, na żądanie muzyka, 
język francuzki, niemiecki; niemka stała. Ul. 
Wspólna AA 20, mieszkania 8. 12788
Blłoda nauczycielka, z patentem wyższym 
JijrządotVym, która ukończyła gimnazjum ze 
złotym medalem, posiadająca języki i muzykę, 
poszukuje odpowiednich lekcyj. Nowy-Świat 
AA 18, mieszkania 34. 12799

upoważnienia Władzy przyjmuję, ucz- 
f^niów gimnazjum i szkól prywatnych, za­
pewniając korepetycjo i sumienną opiekę.— 
Złota AA 13, mieszkania U.______“ 127.'1
B czni przyjmuję na stancję, znyewniaiąe 
^troskliwą opiekę. Leszno AA 36. tn. 5. 12798 
Bjrof. języka niemieckiego, władający fran- 
p cuzkim i ruskim, szuka pokoiku za kore­
petycje w zakresie gimnazjalnym, albo lekcyj 
w języku niemieckim. Oferty przyjmuje kan- 
tor tegoż pisma pod lit. R. A. K. 12755

auczyciel szkól prywatnych, mający upo- 
lęważnienio władzy naikiwej, a mianowi­
cie do wykł-idu języków: francuskiego i pol­
skiego, knliigraji i t. p. poszukuje miejsca 
w Warszawie lub na prow ncji. W’iadoiność: 
Marszałkowska AA 24, Chamł-r.s-gajnies u 
numerowego hotelu.____________12805_____
Bila wspólnej z synun nauki życzę sobie 

i Ifprzy.iąi jednego ucznia dobrej koiiduity, z 
1 klasy' '2-ej, wołałbym z gimnazjum 3-go. 

Wiadomość w składzie cygar, Krakowskie- 
Przedmieśeie AA 5. 12806

Guwernera wyznania mojżeezowego, po­
siadającego gruntownie języki: ruski, pol­
ski, niemiecki i francuzki poszukuję dla 

chłopców 2-ej klasy, za stół, mieszkanie i 
za stosownem wynagrodzeniem. Zgłosić się 
można wprost do mnie, lub w Warszawie 
do pana Kapłana, Dzielna AA 8. — J. Lu- 
blincr w Płocku. 26128

Posndy i |>i*ac<%
SI O magazynu F. Jaskułowskioj, ul. Mio- 
Jtdowa 5) 483, potrzebna jest panna kom- 
pletnie uzdolniona do strojów ilamskieh, 12602 
panny uzdolnione do staników i spódnic, 
j potrzebne są zaraz, za dobrem wynagro- 
dzeniem. Marszałkowska 57. Da 1 eszyńskie.

!f.o magazynu bielizny E. Rogozińskiej, 
fprzy ulicy Elektoralnej AA 43, potrzebne 
są panny, zdatne do maszyny, podręczne i 

do białego haftu, zn dobrem wynagrodzeniom. 
h anny kompletnie uzdolniono w 
f damskich i do nauki, znajdą 
cie w magazynie Alfonsa Bogus 
Żabia 4. _______ _———— sa
panny zdatne
I do pracownu——-ę—znaleźć oso- 
4'tale i korzystne pońCzoszniBze.—
flby posiańnjł® ^więtokrzyzka M 12. 12537 j p Zenon, "Jl-T—---------------------
rpTrjT^Tdobiionycli do szycia bielizny na 
rmaśzynie, poszukuje szwalnia Pauliny 

'Reich. Ulica Chmielna Jś 17. 12837

TARGI «na planu Witkowskiego*.
Bnin 23-go sierpnia 1883 r.

Pud Korzec
od | do od do

Pszen. 242—250 Sm. 1 ord.
k o I> 1 e j k ’

— — —
„ „ pstra i dobra — _ 815 825
» » biała . . , _ 880 915

. » „ wyborowa .
Zyto wyborowe 232 funt

_ _ 960
675

1010_ _ 700
„ średnie................ _ _ 645 665„ wadliwe . . . _ _

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 262 f.
Owies......................141 t 359Gryka......................202 1. _
Rzepik letni . . _ __

„ zimowy 212 funt.
Rzepak rapos zim. 212 f. __ __
Groch polny 262 funt. .
Ziemniaki . . . — — — —
Masło świeże funt .

„ solone pud . _
Siana pud........................ 40 50
Słomy pud................ 25 30
Drzewo opał, twar, s. kub. _

„ „ miękkie „ — — — —
CENY ZBOŻA.

za pud na stacji,,Praga11 dr. żel. warsz.-teres. 
z dnia 22-go sierpnia 1.883 r.

Pszenica wyborowa 155 — 161, średnia 
139—142, ordynaryjna 115—185.

Żyto wyborowe 115—119, średnie 108 -112, 
ordynaryjne 103—107

Jęczmień wyoorowy 99, średni —.— 
ordyńaryjny —.—.

Owias wyborowe 107—110 śred. 100—105, 
ordy nary j nj’ 90 —96.

Groch —. Gryka Kasza
jaglana —•.—.—, średnia —.—, ordyna­
ryjna —.—. )?. 11'ernsr et Comp.

CENĄ OKOWITY:
r. dnia 23-go sierpnia 1883 roku.
Hurt, skład, garniec rs. 2 kop. 62- 

M wiadro rs. 8 kop. 056
WBii—mii w mii m iłJ

Osoba w średnim wieku, posiadająca wszeh 
ąjkie kwalifikacje na gosnodyniaW.ejska i 
świadectwa, pragnie przyjąć ’obowiązek do 
zarządu ogólnego w domu famirjnrm lub u 
pojedynczej osoby. Wiadomość: Plac św. Ale­
ksandra AA 5, mieszk. 21, gdzie można do­
wiedzieć się bliższych szczegółów o zacności, 
wierności i uczciwości wyżej wspomnianej 
osoby. _________________
Osoba młoda, pracująca przez lat kilka;

w interesie handlowym, jako kasjerka, po­
szukuje odpowiedniego zajęcia w "Warsza­
wie, luli też na wyjazd. Uprasza sio o zo­
stawienie adresu w Kantorze Kuriera Wnr., 
pod lit. A. II.  12637
Ilhłopców dwóch p otrzeba zaraz, na uczni 
ąjdo cukierni. Nowy-Świat. .Vj 7. 12839
ilsoba w średnim wieku, zdolna do zaję- 
Ifcia s'ę dziećmi, lub gospodarstwem domó- 
wem, nieposzlakowan y uczciwości i miłuj ica 
porządek, pragnie znaleść zajęcie w War­
szawie. Ołcrty proszę składać w kantorze 
Kur. Warsz. pod lit. K. U. 1728

Solka w średnim wieku, wykształcana, mó­
wiącą po fr.incuzkn i po 'niemiecku, życzy 
zająć się zarządem domu i matkowaniem pa­

nienkom. Bliższa wiadomość w sklepie p. 
Karcliowskiego, ulica Njęeala AA 12A. 1731 
Ijanny potrzebne są do bielizny, maszy­

nistki i podręczne. Marjańska AA 2, dom 
Holtza, mieszkaifa 18. 1734
j.isarz prowentowy z dóbremi świadectwa- 
* m>, potrzebny pod Warszawę. Wiadomość; 
Kobylański, Świętokrzyzka 21. 1733

Ijanny podręczne i do nauki potrzebne są 
zaraz do pracowni sukien E. Brandt, uli- 

ca Senatorska AA 2. 1-e piętro, m. 6. 12823
Slyly szwajcar lub lokaj potrzebny jest, do 
Jjobowiązków, 400 rubli gwarancji przed­
stawić winien. Wind.: Nowogrodzka Aa 19, 
mieszlnrnia 18, od 9 do 12.12711

1(Cznio%ia i zdolni ślusarza t • ——,— 
'fabryki wyrobów meehnnmz A iZe^ni

cy Szczygkj’ pod AA 3. Ch ® uli’

k anny kompletnie uzdolnione do sukien, o- 
| kryć i do nauki, oraz starsza I,”111'*'; 
koletnią praktyką, potrzebno. J
Żelaznej Bramy AA 6- --------■

i.otrzebna są maszyn i tki do bielizny, 
podręczne i do haftu. Chłodna 23, mie­

szkania 14. 12682

Rs. 3,000 kaucji. Poszukuje miejsca rzadcy 
.domu lub dzierżawy. Oferty proszę Tł J 
dać w kantorze Kurjera pod lit T kła" 

runkami. ‘ ^a-

L ucharz przybył z 1 w^War-
|ł obowiązku z żoną, o'oj ()1(i .nnrjQ, Ulica, 
szawie lub na 12663 -

panny l,zrt",!,X„a do kroju potrzebne są 
Poraź starsza P Oundelach. Nowy-

011 3 d° 8 iyiccz,,re"1’ 
 

jrj^^-a-mechanika posiadającego języki; 
• polski rosyjski i francuzki poszukuje się. 
Adresować oferty poste-restante pod litera­
mi M. KT.  12703



“r- iff rtf

jkanna do szycia na maszynie Singera po­
trzebną. jest do zakładu pościeli. Ul. Czy­

sta. S. Wrotnowski. 12789

I potrzebny jest zaraz uczeń do cukierni 
* K. Gilnath, Nowolipki Nb 3. 12782

(8'eatr „Nowe Tivoli11 do wynajęcia. Wia-
I doniosę na miejscu: Królewska 37. 12808

JjEagie do sprzedania w dobrym punkcie 
Isiprzy ulicy Dzikiej Jfe 8.12793

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania pia- 
nino zupełnie nowe. Śliska N> 1, m. 4.

Ogród owocowy i warzywny, cztery nior- 
Vgów objętości, przy szosę radomskiej, ośm 
wiorst od rogatki 'Jerozolimskiej położony, 
w około oparkaniony, wraz z mieszkaniem 
jest do wydzierżawienia na lat kilka, od 
dnia 1 Października r. b. Bliższa wiadomość: 
ulica Erywańska Nt 7, u właściciela domu.

Do wynajęcia 4 pokoje rs. 430, zaraz lub 
od kwaitału; 5 pokoi 430, od kwartału, 
wodociągi i zlewy. Ulica Ciepła Ni 12824

Iotrzebny jest uczeń do zakładu felezer- 
skiego, ul. Marszałkowska Nb 37. 12800

wiktuałów do sprzedania. Ul. Pań- 
j 3. 12803

U klep dystrybucyjny z magazynem mód do 
r odstąpienia za rs. 150, z towarem i urzą­
dzęmieni. Elektoralna Ni 45 bez litery. 12828

Cklep mydła i nafty do sprzedania tanio. 
flTamka Nb 36.12680

prlap wiktuałów do sprzedania w każdym 
pczasie z przyczyny objęcia majątku fami­
lijnego. Wiadomość na miejscu przyt ulicy 
Kapitulnej Je 5. . 12799

U kiep wiktuałów z dystrybucją, zdatny na 
^restaurację, cukiernię, bawarię i t. p., mie­
szkanie od frontu, 2 pokoje i kuchnia, przy 
sklepie wystawa. Może być zdatny na han­
del wędlin, w dodaniu komórka i piwnica.— 
Tamże wózek i waga decymalna do odstą­
pienia w każdym czasie. Wiadomość: Kru­
cza 19, w tymże handlu. 12830
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Iłto ma pianino używane do sprzedania nie
1 drogo, raczy nadesłać adres na ul. Freta 

pod Nb 1 do W. Szmajkowskiej.______12657

Z kapitałem rubli 100 poszukuje wspól­
niczki do magazynu strojów. Osoba ta mo­
że się przytem specjalnie wyuczyć strojów i 

sukien i może mieć dostatnie utrzymanie. 
Próżna Nb 4. 1 12820______

łfsoba młoda, obeznana z interesem ku- 
bf piec kim, pragnie przyjąć miejsce kasjer­
ki lub zarządzającej magazynem. Oferty pro­
si składać w kantorze Kur. Warszawskiego 
pod literami K. E. 12794

f/yrandol zupełnie nowy, elegancki, o 5-u 
//płomieniach do gazu, jest do sprzedania, 
w cukierni Foppa, róg ulicy Seat orskiej i 
Podwala. 12829

Ao3BojieHo Uenayporo. — Baptuaiia 11 (23) ABryeTi, 1883 r«

Potrzebni są chłopcy do nanki puszkar- 
skiej u Jachimek, Nb 12 Krakow.-Przedm.

Jedynie z powodu wyjazdu jest do sprze- 
dania sklep spożywczy z dystrybucją, przy­

noszący przyzwoite utrzymanie familji. Kozia 
Jfe 10. obok hotelu Saskiego.12575

Q magle są do sprzedania przy ul. Kra- 
/^kowskie-Przedmieśeie Nb 79. 12802

l^raktykant gospodarczy, posiadający świa- 
| dectwa, poszukuje miejsca. Łaskawe ofer­
ty uprasza składać w kantorzo Kurjera pod 
lit, D- K. 12517

ty powodu wyjazdu są do sprzedania ma- 
/ gle w dobrym stanie, za cenę przystępną. 
Ulica Żelazna Nb 5. 12822

gtawarja wraz z kawiarnią, z calem urzą- 
Jfdzeniem, do sprzedania z powodu wyjazdu, 
ulica Dzika Nb 37. wiadomość na miejscu.

2 pokoje z osobnemi wchodami są do od­
najęcia każdego czasu, na rok nająć mo­
żna. Wiadomość w sklepie lamp W. Zającz­

kowskiego, Krakowskie-Przedmieście, wprost 
Czystej.12745

5 pokoi zaraz Inb od Października do od­
najęcia, wraz z odstąpieniem całkowitego 
umeblowania takowych. Sienna 3, m. 4. 12778

lEamka młoda, wiejska, bez długu, u aku-
lllszerki. Świętokrzyzka Nb 8, m. 5. 12683 1

Sdystrybucja z norymberszczyzną, egzy- 
Istująca od lat 50, jest do sprzedania ka­
żdego czasu. Piwna N 26.12577 pokoi z komfortem, dwoma balkonami i 

Iwszelkiemi wygodami, zaraz lub od Paź­
dziernika. Wilcza Nb 15a. 12807

U klep mydlarski jest do sprzedania. Ulica 
jyWilcza Nb 17, od Marszałkowskiej sklep.

RS. 5,000 potrzeba, na pierwszy numer hy- 
poteki. Nowogrodzka 13, u doktora, od 
godziny 3—6.12766

||ysfrybiscja do odstąpienia wraz z mie- 
Ijszkan em, w dobrym punkcie, przy stacji 
tramwajowej. Twarda 20. 12712.

IJianina, fortepiany sześcio-szprejcowe, naj­
nowszej konstrukcji i używane do sprze­

dania w fabryce fortepianów, Karwowski i 
Syn. Nowolipie 16, reperacje, strojenia przyj­
muje.12152

U o interesu handlowego b. korzystnego, 
potrzebny jest zaraz wspólnik, z kapitałem 
od 1,500 do 2,000 rs., gwarancja kapitału 

zupełna. Oferty w kantorze Kurjera pod 
lit. H. S. 12713

RS. 1,500 potrzebne są na hypotekę domu 
w pierwszej połowie wartości na spłatę 
takiejże sumy, bez pośrednictwa osob trze­

cich. Wiadomość: ul. Żelazna Nb 35, u wła­
ścicielki domu.  12674

ra powodu zmiany interesów, jest sklepik 
#,do sprzedania, czyli handel wiktuałów, 
przy ulicy Dzielnej Ni 15, osoba nabywająca 
nie zawiedzie się z pewnością, gdyż targu 
każdo dziennie jest od 15 do 20 rs 12687

j‘ eble do sprzedania: garnitur orzechowy, 
fą szafy rozbierane, komoda, garnitur fran- 
cuzki, kredens, stół jadalny, tremo, szcs'ong 
biuro, stoliki do kart, lustr i. łóżka, toaleta, 
szafki do bielizny, umywalka, regulator, dy­
wany, firanki. Twarda Ni >'>, w pałreyku na 
lewo, przy ogródku, loka u 41. 12-ilt

f ortepian mało używany pierwszorzędnej 
fabryki, lustra, garnitur salonowy, jedwa­
bny; garnitur gabinetowy i dębowy rzeźbio­

ny, aksamitny; kredens, stół, krzesła, szafa 
iębowa rozbierana, do bielizny, orzechowa 
8o ubrania; łóżka rzeźbione, toaleta, umy­
walnia, otomanka, biuro wielkie, szeslong, 
•toliki i krzesełka fantazyjne etc., oraz ko- 
umny, firanki, dywan, żyrandol, lampy, kan- 
lelabry s^, j0 sprzedania. Sienna 3, mie- 

ka,nim i2Ar{ri

Ilo sprzedania obraz olejny, (nabyty’ przez 
jTow. Z. S. U. do rozlosowania za rs. 225), 
zostawiony za 125 rs.—Tamże są i inne po 

nizkich cenach, oraz zegary antiki. Elekto­
ralna 29. prawa oficyna, 2-e piętro, m. 16, 
zastać można o 10 godz.12734

(tarniiur używany mebli mahoniowych, 
Jszabowanych, krytych rypsem, jest do 
sprzedania za cenę przystępną, przy ulicy 

E1 ektora 1 nej Nr 2, sżwajear wskaże. 12500

Ci ebie ozdobne z 6-ciu pokoi, bardzo mało 
używane, całe urządzenie lub częściowo, 

jest do sprzedania bandzo tanio. Ulica Zielna 
Nb 4, m. Ni 1, na 1-m piętrze, pomiędzy 
Złotą i Chmielną.12630

Sklep spożywczy z dystrybucją, w dobrem 
miejscu, z dogodnemi warunkami komorne­
go, jest do sprzedania zaraz, z powodu wy­

jazdu. Wiadomość W kiosku, rog Długiej i 
Biela ńskiej.___________________12779_____ .

kupno i sprzedaż.
|’O sprzedania: gazomierz 3-płomieniowy, 
|j żyrandol 5-płomieniowy, kredens jesiono­
wy z bufetem, biurko antyk grający, billard 
z 10-ma billami. Chłodna Nb 23, w składzie 
wódek. 12147

Z powodu wyjazdu zaraz do sprzedania 
meble i różne sprzęty gospodarskie. Do o- 
bejrzenia: Elektoralna 16, u Berga., rano od 

godziny 10—1.  ___________ 1724

Folwark włók 26 z lasem, dobrze urzą- 
I'dzony, na sprzedaż, bez pośrednictwa. Wia­
domość: Podwal Ni 3, mieszk. 20. 12781

elala bardzo gustowne z 5-ciu pokoi, ca- 
]Hłe urządzenie lub częściowo do sprzedania 
za przystępną cenę. Róg Marszałkowskiej 
Nb 26 i od Chmielnej Nb 27, m. 30. 12561

I dystrybucja jest do odstąpienia zaraz na 
Jjjednej z ludniejszych ulic. Wiadomość przy 
ulicy Nowo-Senatorskiej Nb 4, dom p. Hor- 

dliezka w dystrybucji.11955

Lklep wiktuałów do sprzedania, z powodu 
^wyjazdu, ze sprzętami domowemi i kuchen- 
nemi lub bez takowych. Wiadomość przy 
ulicy Tamka 9.12838

Cklep dystrybucyjno spożywczy pod filara- 
flini teatralnemi do odstąpienia. 12477 
s< o sprzedania całe urządzenie ze sklepu 
Itspożywczego, ze wszelkiemi rekwizytami. 
Wiadomość: Praga Nb 153a, ulica Ząbkowska, 
u właściciela (tomu, od 12 do 4 po południu.

u. eble do sprzedania z kilku pokoi, bardzo 
P tanio, razem lub częściowo. Złota Nb 10. 

od Marszałkowskiej 5-y dom, m. 15. 12688

]z rólewska 37. 3 pokoje, przedpokój i ktt- 
ląehnia od św. Michała, 3 pokoje, przedpo­
kój, pasaż i kuchnia, 4 sklepy i jedna duża 
sutery. a od każdego czasu.12810

fi powodu wyjazdu jest do sprzedania re- 
/stauracja, z całem urządzeniem i billar- 
dem, komorne bardzo tanie—i rs. 1,000 do 
ulokowania, na hypotekę domu murowanego 
lub drewnianego. Wiadomość na Freta Nb 5, 
lokalu 8. 12671

no sprzedania młode wyżły. Włodzi­
mierska N 14, u stróża.12658

1’ortapian wiedeński, garnitur mebli an­
gielskich, umywalnia, portjery, tanio sprze­
dam. Marszałkowska 65, m. 15, od g. 2—6. 

treble do sprzedania z kilku pokoi, bardzo 
!?< tanio, razem lub częściowo. Chmielna 25, 
druga brama od ulicy Marszałkowskiej, stróż 
wskaże. 12514

Z powodu wyjazdu są do sprzedania me­
ble, lustra i różne sprzęty pokojowe. Obej­
rzeć można od godziny 10 rano do 5 wie­

czorem, w cytadeli w mieszkaniu kapitana 
artylerji Tatiszezew. .1^29

Fortepian za rs. 45 do sprzedania, oraz 
takowe kupuję. Marszałkowska 48. maga- 
zyn mebli. 12227

Za bezcen! Postument na 12 kapeluszy, 
metalowy rozsuwany, (paryzki) doskonały 
do Wystawy magazynowej, oraz 50 postumen­

tów kapeluszowych drewnianych, ładnie to­
czonych, różnej wysokości, jest do sprzeda­
nia w magazynie Fijałkowskich. Senator- 
ska 18, w podwórzu.1732

Do sprzedania: kije ozdobne do firanek 3,
4 rolety, dywan, umywalka i suknia po- 

pielata nowa. Wilcza 17D, m. 8. 1729

Interes bardzo korzystny, do sprzedania z 
powodu otrzymania posady na prowincji. 
Wiadomość w kiosku, wprost domu Roezlera, 

ulica Krakowskie-Przedmieście. 12801

Od 1-go Października do wynajęcia pokoje 
frontowe umeblowane, za bardzo nizką ce- 
ne. Smolna 7, u stróża, albo inieszk. 8. 12827 

6. omieszczenie dla osoby płci żeńskiej. 
I Elektoralna Nr 17, mieszkania 7. 12832

lest do sprzedania za umiarkowaną cenę 
Jwyżeł czystej rasy ceter, czarny, w dru- 
giem polu, dobrze ułożony. Wiadomość: uli- 
ca Wronia Jfc 9 nowy, u rządcy domu. 12670 
Jest do zbycia wyżcł ponter, półroczny. UL 

Krakowskie-Przedmieście 48, w ogrodzie.

•jjo sprzedania: dom, fortepian i 6 krze- 
|jseł. Wilcza 13a, mieszkania 9. 12651

J’^ebli garnitur francuzki, prawie nowy jest 
|jdo sprzedania za rs. 100, lampa rs. 5. Ul. 
Królewska N> 13, mieszkania 6.12424

Potrzebną jest panna do szycia bielizny 
na maszynie Whelera i Wilsona. Wspól- 
na Na 11, róg Kruczej, mieszk. Nk 8. 12819

Sklep wiktuałów do sprzedania. Ulica Że- 
lazna Jfe 37._______________ 12608_____

Słklep wiktuałów dobrze procentujący do 
(sprzedania z powodu słabości żony. Ulica 
Chłodna Nb 6. 12662

Z powodu słabości zdrowia są do sprze­
dania za przystępną cenę magle. Ulica 
Senatorska Nb 20.1712

Ij iekarnia jest do sprzedania z całem u- 
rządzeniem i z gospodarstwem, w dobrym 

stanie. Wiadomość ulica Tamka Ni 7, m. 13.

17 aginął pies roczniak, maści szarej, mor- 
/da czarna, kto odprowadzi pod Nj 7/1754p 
na Marszałkowską, otrzyma nagrodę. 12762

t eble ozdobne z kilku pokoi, do sprzeda­
ją! nia bardzo tanio. Sienna Ne 4, od Marszał- 
kowskiej 4-ty dom, stróż wskaże. 12571 I fabryka pończoch i skarpetek bez szwu 

'oraz skład koronek ruskich. Ulica Nowy- 
Swiat Nb 70, mieszkania Nfe 14.

U o sprzedania: 2 szafy orzechowe , i 
łóżka jesionowe na orzech. Na rogu Zr 
dłowej Ni 1, obok Zjazdu. 12813

lii ełna przyjmuje sie do prania i przerobie­
ni nia na watę, w fabryce waty. Nowy- 
Świat Ni 68.—Karol Kretschmer. 12089

Stolarz, który pracował w największych 
zakładach zagranicznych i warszawskich, 
przyjmuje restaurowanie antyków, odpolitu- 

rowanie i reperacje meblowe, oraz wyko­
nywa wszelkie roboty wchodzące w zakres 
stolarstwa. Ulica Warecka Ns 2, prawa 
oficyna.12697

Cj komody jesionowe są do sprzedania.: je­
zdna nowa, druga używana, cena przystę- 
pna. Ulica Łucka Nb 4, mieszkania 3, 12593 
i o sprzedania pianino zagranicznej fa- 
Ifbrykt, mało używane, suknia dla panienki 
młodej i złota bransoleta, wszystko za bar­
dzo przystępną cenę. Marszałkowska Nb 34, 
mieszk. N? 22, rano do 11 i od 2 do 5 po 
południu.12698

Bom parterowy wraz z piekarnią, przyno­
szący 10°/o dochodu, przy jednej z pryncy- 
palnych ulic do sprzedania. Wiadomość w 

biurze ogłoszeń, Senatorska 18.______ 1707
/plac do sprzedania na Pradze zaraz za ro- 
S gatką Wileńską, łokci 3,219. Wiadomość: 
Nowolipie Ni 2441, u Łucjana Brzoski. 12655

Ilotrzebna jest budowla drewniana zdatna 
na magazyn, do przestawienia, przynaj­

mniej mająca łokci 25 długości i 15 szero- 
kości. Wiadomość: Zielna 34. 12653
Chamka młoda, ze świeżym pokarmem. Ul. 
1JŁ Stare-Miasto Ni 28, mieszkania 6. 12716

Biurko antyk z bronzami do sprzedania. Ul.
Hoża Nb 14 lit. A, mieszk. 14. 12835

Fortepiany nowe i używane w różnych 
g cenach, tanie, pozostawiono do sprzedania 
fortepian w zupełnie dobrym stanie, zdatny 
do nauki, za cenę rubli 90, wszelkie repe­
racje i strojenia przyjmuje fabr. T. Bier­
nackiego. Krucza Ni 21, róg Alei Jerozo­
limskich  ' 12815
Uą do zbycia historyczne dzieła, za nizką 
lyeenę i wiolonczella. Ul. Aleksandria Ni 6, 
mieszkania 15. 12834

5; Jody człowiek pracujący w jednym z tu- 
jj^tejszych domów handlowych, z ładnym 
charakterem pisma, uprasza o jakiekolwiek 
zajęcie w godzinach wieczornych. Łaskawe 
oferty sub. J. C. w kantorze tegoż pisma.

5. aszyriista - mechanik, uzdolniony, przy- 
Stem ślusarz agronomiczny, poszukuje od­
powiedniego zajęcia. Wiadomość w kiosku 

na placu Teatralnym.__________ 12458_____
8 otrzebny jest uczeń do zakładu tapicer­
uj skiego. Plica Miodowa Nb 4._____ 12780
Panny potrzebne są do pracowni sukien i 
ą okryć damskich M. Sangarskiej. Aleksan- 
drja Ńb 6, mieszk. 6, 1-e piętro. 12785

otrzebne są do wyucńczania staników 
r podręczne i do nauki. Ulica Dzika Nb 3 no­
wy. A. Kucharzewska. ' 12786

(est do odstąpienia sklep spożywczo-dy­
strybucyjny i materjałów piśmiennych, z 
mieszkaniem obszernem. Królewska Ni 21.

!łs. 7,000 do ulokowania na hypotekę, u 
Ęadwokata Hoffmana. Świętojerska Nb 10-

Uklep rękawiczniczy do sprzedania z po- 
Uwodu śmierci właściciela, z urządzeniem, 
towarem lub bez. oraz 2 maszyny do szycia 
rękawiczek, dubeltówka z wszelkiemi przy- 
borami, rewolwer i różne inne rzeczy i zu­
pełna wyprzedaż towarów. Wiadomość w 
sklepie Wązka Freta Nb 25. 12568

Ijokój kawalerski przy familji do wynaję­
cia w każdym czasie, może być z mebla­

mi. Mokotowska Nb 12, mieszk. 12. 12831

IMniesienia rozmaito.
Fabryka knfrów, waliz i toreb podróżnych 
j Walerjana Breymeyern, Krakowskie-Przed- 
roieście 22, wprost ulicy Ur- Berga, przyj- 
muje wszelkie reperacje._________ 660______
»o Wiednia. Osobom pragnącym zwiedzić 

wystawę elektryczną, przrtem poznać mia­
sto, " okolice i życie wiedeńskie, gotów jest 
towarzyszyć oraz załatwiać ich interesa mło­
dzieniec dobrze wychowany. Reflektanci ze- 
chcą się zgłosić do magazynu Karchowskie- 
go, Niecała Ni 12a.12784

(ianino do wynajęcia. Wilcza Nb 17, róg 
Marszałkowskiej, mieszkania 11. 12821
interesa łtaitdl. ii

Z powodu interesów familijnych jest do 
odstąpienia sklep, z norymberszczyzną i 
dystrybucją, na korzystnych warunkach, na 

Nowej Pradze, przy ulicy Nowo-Pragskiej 
Nb 71, w domu p. Tonna, wiadomość na 
m i ejseu.12652

Itystrybucja z materjałami piśmienneml 1 
IJnorymberszczyzną, w sklepie z dużem o- 
knem wystawowem i mieszkaniem, tanio do 
sprzedania. Kapitulna Ni 3._________ 1680

1L o k a i e.
pokój ze wspólnym przedpokojem, na 1-m 
I piętrze, z opałem, a może być i z obiadem, 
dla kobiety przyzwoitej, do wynajęcia w ka- 
żdym czasie. Ogrodowa 17, miesza. 6. 12673 
no wynajęcia od 1-go Października 3 po­

koje i kuchnia i 1 pokój kawalerski. Uli­
ca Niecała Nb 5. 12741

Sklepik wiktuałów jest do sprzedania. Ul.
Chmielna Nb 6. 12816
|est do sprzedania sklep wiktuałów w ka- 

jfżdym czasie z powodu słabości właściciel­
ki. Ulica Pańska, róg Wroniej Nb 1. 12818

iienna 3, m. 4. 12778 
IJrzy Placu Teatralnym Nb 7, do wynajęcia 
J zaraz lub od 1 Października, na parterze 
6 pokoi, przedpokój, spiżarnia, piwnica i t. d. 
na kantor, biuro, lub inny przemysłowy inte­
res; na 3-ciem piętrze 7 potroi, przedpokój, 
kuchnia ze zlewem i wodociągiem, spiżarnia, 
zachowanko, piwnica, góra wspólna i t. d., 
oraz dwa miejsca na wystawki. Wiadomość 
u rządcy domil. 12271

J^ieszkania od Ś-go Michała do wynaję- 
i cia. Jedno z trzech wielkich i trzech mniej­
szych pokojów, z przynależytościami za 

rs. 480. Dwa niniejsze, po trzy pokoje z ku­
chnią po rs. 300 i jedno kawalerskie z dwóch 
widnych pokojów po rs. 12 miesięcznie, przy 
ulicy Marjensztadt Nb 2, bliższa wiadomość 
w kasie łazienek Kurtza.______ 12702_____
hawalerskśe mieszkania z opałem, usłu­

gą, od 13 rs. miesięcznie, dom Granzowa, 
Królewska 10,__________________ 12795
i owo-Próżna 4, od św. Michała dwa lo- 
i|kale z dwóch pokojów, pr edpokoju i ku- 
chiii, z wodociągiem i zlewem, jeden sklep.

Do sprzedania dwa lustra, w bardzo do­
brym stanie, widzieć można każdodzien- 
nie, od 10 rano do 4 po południu. Wiado- 

mość w warszawskiej szkole junkrów. 12783 
Siebie do sprzedania: dwa garnitury kry- 
jf|te, portjery z kilku pokoi, firanki z gzem- 
sami, z jadalni umeblowanie dębowe rzeźbio­
ne, szafa orzechowa, szafka do bielizny, ko­
moda, łóżko ozdobne orzechowe, małe żela­
zne, szafki nocne, umywalnia, biurko, biblio­
teka rzeźbiona, stoliczek do robót damskich 
bardzo misternej roboty, szeslonżek do budu­
aru kobiecego fantazyjny, jedwabiem kryty, 
szeslong duży, otomana otwierana, krzesełka 
czarne, lampy dwie, dywanów kilka i serwet. 
Bracka Nb 12, drugi dom od rogu Chmielnej, 
stróż wskaże, od 10 do 8 wieczór, 12825 
(larmtur mebli mahoniowych za rs. 35 do
Jsprzedania; tamże biurko r.ięzkie rs. !8.—■ 

Widok róg Brackiej, u tapicera. 12792


